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Zakopane czeka na śnieg
Klasyfikacja kolarzy torowych. Trzy lata walk ligowych. Listy ze świata

KOPROWA PRZEŁĘCZ
Fragment z suchego treningu Czecha.

> Zakopane czeka na śnieg 
fcnergja zebrana w czasie wypo 
czynku letniego, długich wycie
czek i spinaczek wysokogór
skich, suchych treningów nic po
zwala wprost ustać na miejscu. 
Oczy tęsknic patrzą w niebo, 
iwyczekując*  pojawienia się 
chmur, które okryłyby stolicę zi 
mową Polski białym całunem.
' Fj^iziliŚmy się przez krótki 

czas w listopadzie, że zima pręd 
ko do nas zawita. Spadł wów
czas śnieg i to śnieg nicbylejaki. 
Z Morskiego Oka do Pięciu Sta
wów przez Opalone przejść nie 
było można. Ale ten śnieg listo
padowy nie długo się ostał. 
Przyszło parę ciepłych dni i 
znów, nawet wysoko w górach, 
zaczęły szczerzyć zęby kamie
nic, gdzieniegdzie tylko schowa 
nc pod białemi płatami.

Gdy jednak śnieg spadnie w 
jjrudniu, oprze się zwycięsko ata 
■kom złośliwej podhalańskiej je
sieni i wówczas pójdą w ruch 
saneczki i kije narciarskie. Skoń 
czy się próżnowanie.

Ładne zresztą próżnowanie. 
Zawody F. I. Ś. były epoką w 
rozwoju narciarstwa polskiego. 
Nigdy jeszcze dotąd góry nic by 
ly tak pełne znanych dotąd tyl
ko ze śniegu postaci. Trenują te
raz wszyscy.. Dwa kijki w rękę 
j marsz w góry. Dalekie szlaki, 
z Zakopanem jako punktem wyj
ściowym, kończą się aż u połu
dniowych stoków Tatr gdzieś 
pod Szczyrbą. Zachodnie partje 
mają też swych zwolenników. 
Nierria prawic piędzi w Tatrach, 
.wzdłuż i wszerz, którejby nic 
«mierzył krok narciarza, szuka
jącego w górach zaprawy do 
.walki.

Naturalnie pracują przedc- 
iWszystkicm asy narciarstwa. A 
iwśród nich na pierwszem miej
scu postawić należy mistrza Pol 
ski — Bronisława Czecha.

Ten lata nie zmarnował. Kro
niki wielkich wypraw taterni
czych roku bieżącego pełne są 
jego nazwiska na najtrudniej
szych szlakach. Zamarła Turnia 
znów parę razy, parę pierw
szych wejść jak wschodnia ścia
na Kościelca, zachodnia ściana 
Żabiego Mnicha.

W jesieni wraz ze swemi nie- 
odstępnemi towarzyszami J. 
iWójcikiem (narciarz, specjalista 
od 50 kim.) i J. Ustupskim (obaj 
iS. N. P. T. T.) trenowali codzien
nie niemal marsze. Naturalnie 
na czas. Program długiego mar
szu wyglądał następująco: Doli
na Pięciu Stawów, Gładka Prze
łęcz, Hlińska Dolina, Koprowa 
przełęcz, Mięguszowiecka Doli
na, Poprad, Szczyrbsikie Jezioro 
| 2 BQ.WiptQHJ tą samą drogą tyj-

To przez Liljowe, Halę Gąsicnni- 
[cową do Zakopanego. I to wszy
stko w parę gddzin. Krótki spa- 
iccr to Zakopane, Jaszczurówka, 
1 Olczyska, Dolina Kopy Królowej, 
Tlała Gąsiennićowa, Boczań, Za
kopane.

Tc długie forsowne marsze, 
których trójka zrobiła kilkana
ście, były swojego rodzaju ckspe 
rymentem, którego wartość wy- 
każą wyniki na śniegu. W każ
dym razie Czech czuje się do
skonale i jest bardzo dobrej my
śli.

S. N. T. T. jest w roku bieżą
cym osierocone. Zdzisław i Sta
nisław Motykowic przeszli do 
Wisły, tak że honoru starych, za 
służonych barw bronić będzie 
Czech i Karol Szostak. Postano
wili się oni jednak „trzymać“ i 
zdaje się. że można im zaufać. Ka 
roi Szostak, jak zwykle o sobie 
nic wiele mówi. Według jego

Mb

NA WROTACH CHAŁUBIŃSKIEGO
Bronisław Czech i J. Ustupski w czasie jednego ze swych marszów trenin

gowych.

słów nic trenował, ale to nic [oświadczeniom nic bardzo moż- 
Iszkodzi, zwłaszcza, żc takim Ina wierzyć. Zawodnicy lubią w

Itajemnicy trzymać swe przygo
towania. Niedyskretni widzieli 
[zresztą Szostaka jak wymykał 
się na samotne spacery w Tatry 
Zachodnie. Świetny narciarz wy 
gląda doskonale, widać że jest w 

■dobrej formie. Lecz to wszystko 
obserwacje zewnętrzne; jak się 

■czuje, co zamierza zrobić, tego 
nikt z niego nic wyciągnie. Jed
no jest pewne, żc bierze się do 
biegu zjazdowego.

Andrzej Krzeptowski II siedzi 
ciągle w górach jako strzelec 
nadleśnictwa. Chodzi więc natu
ralnie dużo, zaprawę przygoto
wawczą ma doskonałą. W zimie 
będzie napewno w dobrej for
mie. Obiecuje sobie „trochę po
jeździć“. A to wystarcza, by 
wierzyć w jego wyniki.

Młodzież trenująca pod okiem 
I Kazimierza Schiclego zapowia
da się doskonale. Na czoło wybi 
Ijają się J. i E. Skupicniowie, Pra-

STAWY CIEMNOSMERECZYŃSKIE 
Czech i Wójcik odpoczywają 

po 50 kim. marszu.

W ZWARCIU
.Obrazek często .widziany na ringu bokserskim, rys. A. Jaeoby,

dziad. Powinni oni konkurować 
nawet ze starszymi.

O skokach nic powiedzieć nie 
można, bo śniegu, niema. Zaydel 
ma zamiar poważnie pracować 
w tej dziedzinie. Cukier też nosi 
się z wielkicmi planami.

W Sokole wszystko w porząd
ku. Andrzej Krzeptowski I nie bę 
dzie startować w zawodach. 
Zdaje się jednak, że specjalizo
wać się będzie w biegu zjazdo
wym, i napewno zdobędzie tu 
szereg laurów. Wilczyński nie 
wie jeszcze czy będzie w tym 
roku „gonił“. Złamana noga mu 
nic dolega, ale dopiero na śniegu 
ckażc się czy wypadek nie zo
stawił śladów. Władysław 
Czech treningu dotąd ma niewie
le, ale czuje się dobrze. Będzie 
startował na 18 kim., 50 kim. i w 
biegu zjazdowym. Antoni Szo
stak jest również tajemniczy jak 
brat, z którym przypuszczalnie 
trenował. Zawodu napewno nie 
zrobi. Juljan Motyka nic nie mó
wi. Trenuje, jak zresztą wszyscy 
niemal, sam, trudno więc coś po
wiedzieć o jego formie. Wogóle 
zdaje się, że w tym roku będzie 
dużo niespodzianek, jeszcze ni
gdy bowiem zawodnicy tyle nie 
pracowali nad sobą. Nawet Józef 
Bujak przygotowuje się do za
wodów.

Potężną sekcją rozporządza w 
tym roku Wisła krakowska, któ
ra zgrupowała w swych szere
gach wielu zawodników z in
nych klubów. Obóz treningowy, 
rozłożyli krakowianie w No
wym Targu i pracują tam gre- 
mjalnic pod kierunkiem Zdzisła
wa Motyki. Nawet Rozmus „go
ni“, chcąc widać odegrać rolę w. 
kombinacji.

Wisła ma może najwięcej mło 
dych sil ze wszystkich towa
rzystw narciarskich świetnie za 
prawionych lekkoatletycznie i 
pracujących bardzo intensywnie. 
Paru z młodych zawodników 
przygotowuje się specjalnie do 
długich dystansów. Treningi sko 
ków na rozbudowanej i powięk
szonej skoczni obejmie Miefel- 
ski, jak tylko spadnie śnieg. Po- 
zatern przyjedzie w grudniu tre
ner P. Z. N. Konkurencja Wisły 
będzie więc bardzo groźna.

Strzelec rozporządza prawie 
samymi młodymi zawodnikami z 
Berychem na czele. W lecie pra
cowali oni bardzo dużo, zwłasz
cza nad lekką atletyką (omal nie 
pokonali S. N. T. T. w biegu Za
kopane — Morskie Oko). Być 
może, że i tu znajdą się nawet 
talenty zwłaszcza w biegach. O 
skokach bowiem zdaje się strzel
cy nie myślą. Jak mówią, nic mą, 
ją na.to czasu

S/. K.
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Zapowiedź najbliższych dni
na źyczeiTte Klimczaka za niedżielua po' zestawione. W za*odad>  wdleną jęd;Mąrszawa. Bardzo wielkie ząintere-1 dziane są drugie w tym sezoniemiedzy- 

Sowanie w stolicy wywołąty iząpówię-1 klubowe zawody bokserskie. Spotkanie 
'dziane na niedziele dwa mecze na bor-j Konarzewskiego ee Stibbem. nie doj- 
<sku Legji. Mianowicie o godz. i 1 od- dzie i tym razem do skutku. Tym ra- 
będzie się doroczny mecz międzyu- zetu pono z winy Konarzewskiego, któ- 
■c?e|niany Politechnika - Wyższa Sźko i ry nie chce do tak ważnego spotkania 
ła Handlowa, a o 13 reprezentacja-woj
skowa spotka sie z reprezentacją klu
bo w cywilnych. W barwach WSH 
iprawdopodbnje wystąpią Halin. Zarzec
ki, Kahąn, Lachowicz. Redlich i t. d., 
iw drużynie Politechniki zaś. grać beda: 
lAłąsgewski. Miączyński. Kaczanowski i 
iirni. Reprezentacją wojskowa w roku 
bieżącym będzie słabsza, niż zwykle, z 
powodu wyjazdu Lejji do Gdańska.

Z tnnych spotkań piikarskicłi odbędą
Hę dalsze meczę o welście do klasy B. ---- -----
Graią w niedziele na boisku Skry pistwo Ligi, ukształtowała tegoroczną poprostu iporażki. 
uudz. 9 Drukarz — ĆWS. a godz, II- t-1*- 1- 
Lawina — Robur. Mecze te orawdopo by. Nieprawdopodobna wprost kariera 
dobnię zakończą się zwycięstwem fawo- Garbarni, degradacją Wisły, wreszcie 
rytów. W sobotę o godz. 13.30 na boi-jspadek do tkl. A tak groźnego ongiś 
t>ku K. O. S. S. Maraton sootka sic zeL K. P. (1. F. C.) i najstarszego klubu 
Startem, a na boisku Skry o godz. 131 piłkarskiego w Polsce — Czarnych — 
odfcędżie się mecz towarzyski Warsza | oto maśwaźnicjsze niespodziawkł śwae- 
wi»itka komb. — Gwiązda. żp ukończonych rozgrywek.

Legią rozegra w niedziułe mecz w Postawę każdego .z poszczoguśiiydli 
Gdańsku z mistrzem ligi miejscowej! 13-ta aktorów tegorocznych mistrzostw 
Nźufahrwasęr.^ Wojskow i wyjeżdżają i omówimy szczegółowo w numerach 

mastępnych. Dziś pragniemy parę słów 
ipoświęęić ogółnetnu rzutowi oka ma 
tabelę i zamianie wymowy jej cyfr na 
słowa.

Tąk więc grupa 13-tu kłubów po
dzielona jęst o tyle równo, ó ile można ; 
cyfrę miępanzys-tą podzielić bez «tam-1 
ków ma dwie ipolpwy, Do grupy pierw- ‘ 

i szej — izby lordów zalicza się 6 'kłu-

■zostali zaproszeni: Anioła.i Tomaszew
ski z Poznania, oraz Anders i Wysodkl 

•z WaTszanuj. Przeciwnikiem Anioły 
i będlzie Sewerytiiak. Bedzie to spotka- 
i nie rewanżowe, przed miesiącem bo-
> wiem po równej walce w Poznaniu o-l 
i głoszono zwycięzcą tego spotkania

Aniole. Przeciwnikiem Tomaszewskie-i
przystąpić bez wałki ze słabszym nieco 
rprzecćwnikiem. Na zawody niedzielne

1 go będzie Konarzewski. Wiadomości 
zakulisowe głoszą, że Konarzewski pui-

■ nie trenuje i mimo 'tak dlugiei. bo dw- 
(letniej przerwy, iest w możności stawić 
czoło Tomaszewskiemu z zupelnem po
wodzeniem.

Przeciwnikiem Andersa bedzie Klim
czak. Będzie to spotkanie rewanżowe.

|___ ______________ _ __________ _ ______ _______
j rajkę z Andersem «• miedeymiastowym nak ttjteurt zawodnicy: Ceneteki (Wi- 
| meczu bokseriśkim Łódź — Warizawa.'

Przeciwnikiem Wysockiego będzie . ... _ _ _____
Meyer i przypirszczać należy, że lodzie piec (Geyer), Trzonek (Sokół) i Kit ” 
nin spotkanie to wygra.

Pozatem zmierzą sie ieszcze cztery
pary, które natąaia mę zostały jeszcze

dzewska Manufaktófu). Zareck; (Bm 
■ koctiba), Taborek (K. PotnafHki), L>

paliwa (Kruschender),
Pozatem w sobotę i niedziele odbśda 

się turnieje siatkówki i koszykówki, 
i oraz międzyklubowe mecze rtńg-pen- 
i gowe.

G. Śląsk. W nadchodzącą atiedisieie 
wyjeżdża czołowy kandydat do Liat-i 

! na swój najcięższy mecz z Ł. T. S. G. 
, do Łodzi. Ślązacy znowu nrnzą wyuąa 
■ pić w wiekomplętnyrn sktadzię—wze- 
1 siaduje ich wyraźnych pech, n- b. pęOh 
i źle świadczący o przeciwnikach. gjh'ż 

na każdym z poprzednich meczów kcn.

Oblicze Ligi po rozgrywkach
. Hart nerwów. Perspektywy

outsiderami ■ czem w sporcie iest chęć zwycięstwa ■ znawców wdąłe we dezorientują —
r .,w._ _ _ , . ___ ___ - x

_T, ___ Ikiego wysiMou nerwowego, jak ten.
Rzecz prosta, te zaszczytiie wyutki. który widziało się w czasie ostatnioń) 

; mećzów Turystów czy Ruchu długo 
nie wytrzyma. Nikt tęż nie będgże chy- 

i ba dowodził równości 'klasy obecnej 
Polonii z Wisłą, Ruchu e Cracov|ą, 
czy Pogoni z Garbarnią.

To też wszystkie bez wyjątku dru-
1 żypy z drugiej grupy muszą już dziś 
j źęąć sobie jasno sprawę, że w obec*  
; .iym etanie rzeczy ich egzystencja w
Lidze została jedynie prolongowana na n(p|(iiMi

i jeden rok. Że przy obecnych graczach M|) (Zabrze) i Pooęiion (Bytom). Or-, 
i «i s-ty tu gry ikwesijii pozostania w Li- ■ gaulzacją aawodów spoczywa w Tę*  
dze na rok 193l-»zy bedzie tylko spra g. § 
wą szczęścia czy pechu i lepszego lub | n„,_,h '»u^iarrfd mecz
№r,z«» Zbieg. K' ĆIKS,">

1 dlatego już dizlś należy stę wziac rozegrany zostagile w niedzielę o gedz- 
do pracy z zakasanemi rękawami. I w Rudnie w sali kiiia -Metro-

Zy<ika na tem i Wlub bezpośrednio i; polis“. C. B. C. (Chemnitz) « «ijeffróę-r 
polski sport piłkarski wogóie. wid-ziaitiych powodów przyjechać ule

Garbarnia. Do notatek, druko-1 mógł. A. B. C- (Amateur Box dub*  
want ch już uprzodnio, dodamy parę | lest zupełnie równorzędnym zastępca 

| nowych. Widoczny by! wzrost sił dru- Jednej z czołowych drużyn Niemiec i 
jżyny w drugiej kolejce gier kiedy' atak -
zdobył niemal tyle brąmęk co w pierw 
szej (30:32) zaś obrona straciła dwa 
razy mnie,i (14:29). Do Garbarni należy 
też rekord minimum straconych bra
mek w drugiej rundzie oraz najmniej- 
sza ilość przegranych meczów (5).

Ruch potwierdził swe prawo do po
zostania w extraklasie bijąc powtórnie 
mistrza Ligi. Rozpoczął mistrzostwa 
zwycięstwami nad trzema najlepszemi

Podział drużyn na dwie grupy,
Ukończone. po 8-rntc»iecziijeh bo-’cawyeh uzyskiwały z c_ęid__________  .. _ _ ________ ....

lach pęrją 156-cju meczów o mistrzo- bądź wyniki retnrsowe, bądź uwiesiły, i iie móże ona wypełnić luk technicz- każdy wie dobrze, że żaden zespół ta- 
' _ ____ _____ _ __ nych, szybkości, czy sjły fizycznej.

tabelę, w sposób naogól nieopzektwa- I w właśnie okazało się naocznie, i T

Legia rozegra , w niedziele mecz w 
r • ' '
Ndufahrwaser. ________ ____ ____
iw składzie: Zuikowski. Martyna. Zie
mian. Nowakowski. Gebuiak. Szaller, 
Wypójewski. Pirzeżdziecki. Lanko. Na
wrot. Raidek. oraz Kotkowski i Skwar, 
«zytjskt w rezerwie. Kierownikiem 
ekspedycji iest mir. Piasecki.

O mistrzostwo robotnicze mata w 
dzielę rozegrać mecz Marymont 
biorą (boisko Skry. godz. 13). ,„WJ _____ „„ „ .....

Na boisku Legii o godz 10 odbędzie i bóW: Garbarnia. Warta, Wisła, Legia. 
Kię mecz o mistrzostwo Warszawy w t._ g. s, j ęracovia. W izbie gmin wi- 
yiłce ręcznei pomiędzy Marymontem a łazimy Polonię, Warszawiankę;. Pogoń, 
Legją. Mecz ten. jak wiadomo, wygrał, Turystów, Ruęli. Czarnych i I. K. P. 
Marymont walkoverem. ale W OZGfe - Ostatniego v. pierwszej grupy—Cra- 
za zgodą Marymontu -• zarządził po« -i ęovię—ą pierwszego st drugiej—Polo- 
(drżenie moczu. Maryniom jest lawo-: ,nje izielr miczem itiezapelniona prze- 
r-\t?,rn,- t. i m i i ■ ... u ■ , i Paść 8-mlu punktów.
. W lokalu Makalu odbędzie się w sobo Tak ,tcż ljest w jst0Cie: Masa gry

nit 
zt

v mC€4 pierwszych sześciu klubów, za wyjąt-, 
serski Makabi — YMGA przy udziale następnych siedmiuacpidręt- rfy.-»n viiirviw 1 . i < .1 jest naprawdę bardzo rożna.

\V grupie pierwszej fakt zdobycia 
mistrzostwa przez de czy inną drużynę 
■by! w dużej mierze kwestią iprzypąd- 
ku. szczęścia czy pomyślnego zbiegu 
okoliczności. Czynniki te najbardziej; 
adorowały beniamiiika choćby w po-' 
stagi dwu ttatw.ych izwycięstw nad1 
Wartą i Czarnymi w Krakowie, osiąg-; 
miętych w dwa diii po ciężkich me- 
czaeh itych drużyn iz Cracoidą.

Nie trzeba jednak taić, że Garbarnia > 
pracowała na tpi&trizosfiwo całą parą. > 
Jej skład byt stały jak w żadnej innej > 
dtużynie. formą i ąrrtbicja — równiej-; 
sza i stalsza niż u innych konkurentek.! 
Mimo t&, o jakiejś absolutnej wyższości;

najlepszych pięściarzy ityoh klubów. 
Ogółem odbędzie sie 8 walk.

Łódź. Nie|ada emocje azękają spor- 
łąwą Łódź w nadchodzącym tygodniu. 
Nietftal że decydujący o wejście do Li
gi. mecz Ł. T. S. G. z górnośląskim Na
przodem: międzykhibowe zawody bok
serskie z udziałem zawodników z Poz
nania i Warszawy. oraz »lelki turniej 
Siatkówki i koszykówki.

Z kolosałnem zainteresowaniem ocze
kiwany iest mecz. ŁTSO — Naprzód, 
gdyż w wypadku klęski drużyny łódz
kiej. Naprzód będzie stuprocentowym 
kandydatem do wejścia do Ligi. Faktem 
iest. że drużyna łódzka spadla ostatnio 
mocno w formie, wszelkie iędnak braki

siaduje ich wyraźnych pech, n. b. p»rit

1) Wisła
wygr. remis, przeg. pkt, i

11252 8 18
2) Warta 45 13 20 103!
3) Lcgja 41 . II 26 93.
4) 1. F. C. 39 '• 10 29 ss:

I 5) Pogoń 34 11 33 79
6) Ł. K. S. 32 15 31 791
7) Turyści 32 11 35 75;
8) Polonia 31 13 24 751
9) Czarni 30 11 37 71

10) Ruch 25 17 .36 67!,
11) Warsz. 25 17 36 67

Co mówią nam cyfry tej ПО-:

ma-

tugjowano graczy Naprzodu i to zaw
sze dość ciężko. Tym razem pwwtu- 
nie w doniu Michalski, a ca iego pc-r 
zycii prawego lącanika zafta C”« U- 
Michajik będzie grał w pomocy, rgs^- 
ta iak na meczu z Lcchją w ub. nie
dzielę.

W krytej pływalni w Ratwicadh odi 
bada sie międzynarodowe zawady Ph’- 
w*4kię  z udziałem tia»tęnującyeb klu
bów Śląska Opolskiego: Gleiwitz 19GBT, 
Neptun (Gliwice), S. C. Ratrbor. Frie-

nadrabia kolosalna ofiarnością., to też | Oarba.h)j i|a<] kaiujvdaCka.
kładzie <ni 'l° <У«и)и mis-trzą tttowj*  być ttie 

może. Krakowianie potrafili zbierać 
pumklty od pierwszej do ostatniej rup- 
dy i (pamiętali o item dobrze. Inni szli 

I na inokaut. Lecz nokaut się nie udał i
■ w rezultacie zwycięstwo '.purtktowi-' 
; gzów stało się faktem dokonaiiym-,.;

Zniżając się do końcowych thieisc ■'
■ tabeli — rozpaczliwej -walki ma śtnjerę >

i życfę, któfej świ, Jj__ ! i. \
boiska palekle. sjtwlęrdzić należy i род 
kreślić jeden znamientiy moment. . 
clrużyny czoła iahelj iw tygli grach ikoń

białoczarni nie skapituluia łatwo, 
dyna łódzka wystąpi do ery « «1 
tyrn samym, co v niedziele w Wlhiie 
przeciw Ognisku.

Na niedziele rć sali Getera żapowil-

"ej tabeli, obliczonej dla jede- 
siedmiu! naśtu klubów biorących udział 

w mistrzostwach przez trzy la
ta. Jak widzimy, beakonkuren- 
cyjna jest Wisła, która posiada 
na 78 meczów zarówno rekord 
zwycięstw jak i mimiinuin re
misów oraz przegranych. Wte
dy. gdy hegemonia mistrza Lig! 
była silniejsza (1927 — 28) Wi
sła miała tylko po dwa mecze 
nierozstrzygnięte. Rok 1929, 
wraz zc stratą mistrzostwa wy
kazał niepewność drużyny, co 
wyraziło się w 4-ch remisach i 
7 porażkach. co na 24 mecze jest 
procentem ogromnym w stosun
ku do lat ubiegłych (54 mecze, 4 
remis. 11 porażćk).

W tabeli tej rzuca się jeszcze stronach

Pierwsze dni 
walk atletów zawodowych

Traktując międzynarodowy turniej 
r.apaśnikńw zawodowych w cyrku ■war
szawskim jako imprezę sportową, oistno 
tuszę postanowiło czytelników informo 
wać o jego przebiegu.

Pamiętając jednak o rozmaitrch nie- 
Uomagwiach uprzednich turtdeió» poz 
molut£ sobie iuż dżisiai zwrócić itwu- 
li? Jrtwou nictwa na pewne sprawy, któ
re w obecnej imprezie nie mogą mieć 
inłejśca.

A więc przedewszystkiem zapaśnicy, 
którzy zostali pokonani określonąjirzez 
regulamin ilość razi, musza być bez
względnie wycofani. Skoro bowiem o- 
«raniczono wagę uczestników, szanse 
ich zostały o tyle zrównane, że słabsie 
siły po szeregu spotkań przegranych 
tracą automatycznie, szanse do nagród 
i muszą być wycotaińe.

Drugą kwestią jest parokrotne w.v- 
stnaazanie walk tyfh samych atletów— 
dla względów kasowych, pod koniec 
turnieju. Zdaniem mąszem .regulamin 
powłnion zgóry określić, że zasadni
czo każdy z uczestników walczy z in
nym tyłko raz 1 Jedynie w razie nie- 
rozstirzysnjęte’, spotkanie iest powta
rzane. — aż do wyttiłku.

Jeżeli .kierownictwo zacznic uwizględ 
uiać żądania rewanżów, powstaną auto 
(tiatyoznie kwestie trzecich spotkań 
po dwu odmiennych wynikach. A 
wnaystko to nie prowadzi do (ticzęgo 
innego, iak do... przedłużenia sztucz
nego turiniejit. Organizatorowie nic tno 
gą się dziwie, jeżeli .na takiclt walkach 
padają Określenia: buitla!

Cztery dni walk pozwoliły już zor
ientować się co do klasy uczestników. 
Do grupy czołowej należą: Stibor. Ah- 
Tens. Kawau. Grilneisen. Szczerbłftski, 
Griinberg. Kaempfer i brutal Schneider, 
natomiast Fogr.. Weinert. Oppitz i 
Kwgpiński muszą lada dzieli odpaść- 
Klasą dla siebie jako wesołek jest Buch 
heim, humorysta pierwszej klasy.

Oto wyniki dotychczasowe. Ponie
działek. 2 grudnia: Szczerbinki zwy*  
ciężą Oppitza; Buohhciiti — Fogta. Ka 
M _ Weinerta. zaś Abrens i Scltnei. 
der walczą na remis. Wtorek. 3 grud
nia: Stibor kładzie Weinerta. Ahreus— 
Fogta. a walki Szczeciński—Schnei
der i Kawan — Grunberg nlo daty wy 
niku. Środa. 4 grudnia bez rezultatu 
walczą Stibor i Schneider oraz Griin- 
berg 1 Szczerbiński: KaeinDier zwycię
ża Oppitza. zaś Gruneisen — Kwapiń- 
skiego. 

Zagłębie Górnicze. Makubi — Aria 
1:0. Makabi w osłabionym składzie. 
Oba ataki grały nieudolnie. Wyróżnić 
należy Kleinera (zdobywca bramki) i 
Piekarskiego. Sędziował dobrze p. Ma
gur. Makabi - Arja 1:0. Spotkanie re
wanżowe. Mecz trwał 12 minut. Po 
bramce, zdobytej z zamieszania. Arja 
opuściła boisko.

Policyjny K. S. - 
koah zlekceważył

PO TlłZĘCH ŁATACH ŁGI 

Plon 78 meczów 
każdego klubu ekstraklasy polskiej

przedzają jednak tycji dwiu 
ruderów — Czarni.

Sprawdzając tabele wa|k li
gowych za ubiegłe trzy lata wi
dzimy, że nie było takiego wy
padku, aby jeden z klubów ode
brał rywalowi w 6-clu meczach 
wszystkie możliwe punkty. Co 
wiecej — notujemy tyiko dwa 
takie wypadki, kiedy ów maksy 
malny zysk wynosił 11 pk-L. to 
znaczy było 5 zwycięstw i jed
no remis. Obydwu przykładów 
dostarcza I. K. P., uzyskując na 
Wiśle tylko 1 pi)ct. i oddając ty
leż — Ł. K. S-owi.

Ani jednego meczu nie wygrał 
pozatem Ruch z Wisłą i tenże 
Ruch z I. K. P.. uzyskując z o- 
bydwu temi ryiwaikann po dwa drużynami (Legja, Warta, Cracociał.

f 

■ Garbarnią (1:1) ten sam mecz, który 
liniał potem zadecydować o pozostaniu 
w Lidze. Potępi idą już same niepowo
dzenia przeplatane czterema remisami 
(z tego trzy bezbramkowe) oraz dwo 

i ma zwycięstwami nad Pogonią (w 
pierwszej rundzie) i Cząrnemi (w dru
giej). Kończy Ruch mistrzostwo roz- 

' paczliwym wysiłkiem i bije mistrza Li*  
gi 1:0. Ślązaków charakteryzuje slaby 
atak (np. w drugjej rundzie strzelił tyl
ko 13 br.) i niegla naogół obrona, kwa
lifikująca Ruch na siódme miejsce w 

i tabeli.
Królem strzelców ligowych został 

Nastula (Czarni), zdobywając 27 bra
mek. przed Przybyszem (22 bramki), 
Joksęhem (19). Kpssokiąm i Alaszew- 
skirn (18). Reymaiiem 1 (17). Sawka i 

jKnipłą (15). Pazurkiem (14>. Robotę 
> (13). Kowalskim. Tadeusiewiczem i Łan 
fko (po Ił) orąz Malczykicin. Kułużib 
Suchockim. Wypijewskim i Peterkiem 
(po 10 bramek). Inni gracze zdobyli po 
niżej dziesięciu bramek-

i!.............LMiee«gss

wyniki remisowe i przegrywa- siódmy punkt dostarczył mu męcz z 
jąc czterokrotnie. Podobnie i 
Warszawianka nie może się po
szczycić ani jednem zwyęięstr

i woin nad Wartą (dwa remisy)
oraz Polonią.

W tym ostatnim wypadku za-
, notować też trzeba inny rekord
i — czterech gier pierozstrzyg-
i nietycli.
między

. wemi.
Jeżeli

na sześć rozegranych 
dwoma (klubami ligo-

już mówić o ciemnych 
. , __________ poszczególnych dru-

w oczy pozycja dtwu ostatnich żyn. wspomnieć trzeba, że Po- 
klifHw. Ru?fej i Warszawianki-Jonia straciła na rzecz Warty 
które leh y ieb kwńezn trzyłecie tó pkt., raz jeden tylko (ostatnj 

uwej waiKi ma smjerę v.aŁK z iaeijHgjtuyin biiaiisemt mecz) MAWwsiać, zaś mistrzo 
w^rdT'ć^iależ°^pod 0”ra4eK «wyyięst" i rekordo- wska Wisłą oddała aż 8 pkt. Ł.

otq ■ W4 ifcróśją łfięf łijęrozsitrzy 
ikoń iy§|l. W porażek

jare leh \v fea Khńezą trzyłccic h> ptót., raz jeden tylko (ostatni 
walk z iaei)ty§jm>lii bilansem1 męcz) Wrtrywfliftę, zaś mistrzo

pierozstrzygnię- K. S-p\vi( który raz jeden tylko 
wy-'został pr?ę*  life pokonany.

Gon« rozbrzmiewa na całym Śląsku
Cstsry mecze bobeereb e mhdeylilubewe

Brąbąńskiego 11; 
(P.) Kocha;

Adątiigg.B;.

:e! rundzie).
niaim »iraaw---:. U W-pHirliąuęi Quiarski H Lanina.

We w torek odbyły sie w Bytomiu 
•wielkie międzynarodowe zawody bok- 
serski'». zorganizowane nrzez najlepszy 
klub Nipniięckiego G. Śląska — H₽fos 
(Bytom). Zc strony poUkici wą|ęzyll 
Pięściarze Stadionu (Król. H<ita) za»i|ę, 
in kilku bokserami innych kltdtó*,  
Mecz zakończy! sie zwycięstwem Njęm- 
ców w stospnku 10:4 okt.

Wynikł poszczególnych waik: w wę
dzę muszej Eisenberg (Stadion) ulęgl 
nieznacznie tia punkty silniejszemu fi
zycznie Buchcie (Heros). W wadze ko 
giiCiej zwycięstwo nad Gawllszta (Si.)

>(| > u> I, >U1 MJ-11 Ul!
NKZ MOTKTNIK

luk iuż donosiliśmy, drużyna huke- j 
jowa Legji wyjeżdża do Austrji. zapro-1 
szotta prżez Austriacki Związek Hoke
jowy. za pośrednictwem PZHL, celem 
rozegrania pięciu sógtkań w terminie 
od 21 do 78 b. tn. w Wiedniu. Klagen
furt, Leoben i Villach

Pozatem P. Z. H. L. zwrócił się rów
nież do Węgierskiego Związku Hokejo
wego z propozycją rozegrania przez 
Legię dwucli spotkań 17 i 18 b. tn. w 
Budapeszcie. Ze względu na dogodne 
wtlrunki proponowane przez Poląków, 
należy przypuszczać, iż Węgierski 
Związek zgodzi się na tc propozycle.

Drużyna Legji wyjeżdża pod kiero
wnictwem por. Rlutyńskiego w naster 
Djtiącym składzie: Sachs: Przeździeoki, 
Materski, BąryJski. Kawiński. Szenąjdń 
Pastecki i Rybicki.

(jedanlg zajęta w mistrzostwie ligi 
gdańskiej na bieżący rok zaszcjj tiie 
drugie miejsce. Tytuł mistrza przyoadl 
SV Neufahrwasser 1919, z którym w 
niedzielę spotka się tta terenie gdąiir 
kim Legia.

Łyżwiarz polgkl Zdziwiniekl j War
szawy bawi na tręnjii|u iia tórze Wie 
ner Eis|aufveręin w Wiegitią,

Dr. Cęfharowskl utray muf a|gij 
krzyż zasługi. Zarząd P .Z. I’. N. ti- 
chwalit iednomyśliiie wyslaę tjąaęnia 
gratulacyjne zasluźo|ieimt działaczowi 
ha połu sportu pitkąrskięgB. •

Centrum * ysżhoieulil igwaiaHl, któ 
ra dotyclicząs mieściła się w Grudzią- 

' e ftraptueslone od Nowego 
>a. Jak się dowiadu- 

"> opodat 
_ '"3 na cęl 

”” P’oirhowa.
_._jarze polscy; według danych sta 

t.tstyęziiyelt. siaóaii latach 1922— 
192? i w 45 zaięeeąęii międzynarodo
wych, z ktgryait 35 odlił ló się zagra
nica.

wielka nagroda sportowa PUWF. 
którą w ubiegłych dwóch latach zdo- 
jij ła KotiuiWcka, zostanie tiadana ma 
poąied.re u.i -pec l.'/ci komisji ppd 
przewód,iictr-ein .ik- Kilińskiego w 
olerwsz.m' kwa:

dzu ma byś jirśęi 
Roku do Piątrkótt 
jemy zieiiiiaflstwu postanowiło 
kowąd sie debrrtuolnię odmo” 
przeniesienia szkoły do Piotrki

Narciarze pul

PfZMitany panpksn! (H-) z powodu je-' S.ł noęzes |f (Pi bt 
go większel agresywności. W. piórko- w- diiilAo« ą Moskwa 
wa: Kram a urst (łf.) zWł-si^ża pewnie a. lekka uoierskt I (Pi 
Li punku piiętwałe fSłJ. 

Ząefilod (St,) ylędopiiszeza ■ 
głosu Mltitfle (Hj. h’k 
Wit! «tj 3r8.i ftllldźiB Qt . ........ .
(8| samel uątjip .Mularczyk (U6 Myslu- 
ą|gęl, jąstępuja^y ęlmrego Woę|w«fc 
itfgęgrąi ąą pi|n)ttł i Lanmśtkięm (Htlt 
W u-adze imlśrędjtisi odbvly się iTtwe 
uleź dwa Sflfllkpmai Kotula (St.ł zwv 
śRżył tłfwniu ną punktu Loikego 111,1, 
ą p|arą Uló (ó=t«tę iiie»|i|sz
Ilię jOskwallflWWW arfez -edziów * 
wąleg Z Kłąr&W śsęfll (H-L Kędzia Hm 
pwy źdisk«ąiUikQńą| [ltifH oiląwia- 
;ąc się, źę iitbjlai Kląratłie' przegra. 
Decyzją s^ą sędziowie uslasili dśdait 
ttie wFąięuie zawodów. Pimlicznośś 
zgotowała pięściarzom Bplskint gorfteą

). natomiast 
wełnie dc- 

r....... ,, ,toJ geng iirdłtjś
fu w .Lei rtiądęię od nokautu. W 
mej uad«e Mularczyk (Ob Myslu-

‘V

nip idłskwąltfikuwąiH arpez -edłiow a
i ~ 2 eŁ'“'KOwy ii

jąd się; źt
Decyzią s

zgotowała bieścierrmn buls^lńi gorącą 
ouaćię i astro potępiła ślruiniiąauśę ar? 
bltróyt. ^ątnacęie iiąleźy, ie zauudy 
te ściągnę ,v liięa IdrUne dniyclięząs i|ą 
Śląsku tlti l|V ąidznw. tąk te HŚs.V ?o- 
sfŚH: aąiftkitiete na dldgs litzed iaae- 
"'«■N.i 

clmń udk
Weinert

Drużyną Stadionu zwyciężyła za«;U 
żenię w stosunku 7:5.

Na punkty zwyciężyli: musza Do 
teczek (Ar.)—Liseiibęrga (St.): w. ko
gucia Guwlista (St.)— Wieczorka (Ar.): 
w. półśrediiia Kotulia (&t.) — Droscn- 
kęgo (Ar.). Nadje Zacltlod (St.) ,zno- 

i kantował Steinera, a w w. pólęięśkie*  
i 1 liner (St.) przegrut przez k. o. w 3-ej 
i rundzie do Jercha. Walka w wo 

zoFiaiiiZOwa! kowej; PrzybjJą (S..) — -------- -
Ш zą. ....... * .........

| jej zawodnicy przeważnie Wtjho*  
: dza w efcłąd reprczefUacji Wroęlawia. 
'Zawodr stad boda ojewątoltwie (>w 
wysokim poziomic, ze wzgtlędu o*  ’W2 

| tie sukcesy międzynarodowa zarówno 
' niedzielnych przeciwników War-iy, jąK 

i jeu samej w tym roku.
Wakizyć będą tiastapujące pary: * a 

ga musza Scholz — Kokociński, w. ko- 
| gucja Huppnęr — Stępniak, w. piórko
wa Kock — Forlański. w. lekka

' Ra — Matus-zewski I. w. półśreipi*  
, Reich — Arskf. w. średnia MiiHw — 
i Maichnjycki. w. półciężka Schtóz --1 
Wiśniewski. Sędzią w ringu będ;ie 5>.

I Kolasiński.
Po południu toczyć się heda w Huft 

Ośrodka (b. Hala^Gcntr. Woisk. Szko
ły) dalsze rozgrywki o m»rra«two 
B-klasy w koszykówce, oraz w siadów 
ce o mistrzostwo okręgu. Przcdosiatwe 
kola rozgrywek przewiduia w koszy
kówce nasłppujące sootkania:: draż. 
Harcersko - Lotnicza — Sokół II (godz. 
15). Drukarz l — Czarna 13 II (16). Ko
rona I — Bęrger II (15). Warta IT — 
Sparta I (17). AZS II — MarcinkowkkJ 
II (17); w siatkówce: Warta 1 — AZS T 
(godz. 10), Berger I—Marcinowski l. 
(16,#0).

Riłkarie 
sędziowie i iwiizki

.Mecz« warszawskie prowadaić ber 
dą: Poiteclinłka - W. S. H. p. Was- 
sercajg. Wojskowi — Cywilni p. Ma- 

i chiiijęo. Maraton — Start p. ZaNsckN 
Gwiazda — Warszawianka p. Freti- 

I ze|, Drukairz — C. W, S. p. Kuczjnteki', 
' Lawiną — Robttr P- Gryfenberg. Skra 

— Marymont p. Głębicki.
Kałuża (Rucji) został zgijsąaliuku- 

: wany na <iwa tąiesiące, począwszy od 
' dn. 2 grudnia.

Pętęręk (Ruęh) zo^tat zdjskwaliiH 
kowany na trzy tygodnie.

Luretiburg | Sperling ctrzypiali na- 
gąnę za ostrą grę

Znany piłkarz Turystów Hugo Wle- 
se popełnił w dn. 1 grudnia samobój
stwo. Wiese grat w niedaielę praed po 
ludnfem w drugiej drużynie TunstpW . 
przeciw Geyęrowi II (1:1) ua pozytji 

. bramkarźu, przepilścit łatwą do obro
ny piłkę i podobno tak się tem prze
jął, że po powrocje do domu wystrza« 1 

• lem z tioWerti w brzuch pozbawił śię 
życia.

Molęda (Ruch) zasili w roku przy-f- 
sztem sżęregl Mary-woutn.

Pełny Zarzad P. K. S-u przy zaą 
twierdzaniu kar nałożonych na trzeci» 
tzlailków lwowskiego kolegjum sę
dziów zamienił katTe dożywotniej dys
kwalifikacji p. Br. Grabowstóego nx 
9-nilesiączjią. a jednorocznej p. Szyby 
na sześciomiesięczną. Równjeż na pó< 
roku zóstal zdyłkwalifikówany p. Biti- 
mar. Ponieważ pp. Szyba ’ Bittmar zo 
stali ponadto zdyskwalibkowan; przez 
1’. Z. P. N. — rzecz prosta, nie bid*  
oni magli pełnić sw\e|i funkęyi sędzio 
w»kich względnie orgąnizaariróch 
przed upłynięciem terminu dyskwalifi
kacji związkowej.

8tU,upkl w plłkarstwie Śląskiem *ą  
stalą troską lak Ligi Mk P. z. P. N-ll 
i Polskiego Koleniu.-i ^'-dzłów. Powo
dem jęst przędewsżywikiem brak odi- 
pqwied|tio wykwalifikowanych i kul
turalnych działaczy. pracuJąęych orga
nizacyjnie w klubach i związkach. O- 
stawllo od pafu tpiesięcy trwa zasta
rzały i bardzo ostry zatarg n)i»dzJ' 
Śląskiem Okręgowem Kolegium Sę
dziów a Śląskim O. Z. P. N. Sprawy' 
UasteuWk onoru zwłaszcza zc stroni 
działaczy O. K. S-u, mimo wysiłków 
P. Z- P. N-u i P. K. S-u nie udało sic 
dotychczas zlikwidować. Jeśli ostatnie, 
próby zgody zawiodą, władze naczel
ne będą nWsiały wkroczyć jutaiatóner- 
kiczńiej.

W. śłetljliu Adamie- I (Sluriąl -- 
łii- i łPi. Nadto Kerąer (Pi znaji 
wał uiiorubę, a (P) l
skięgfl (oba k. O. w thęec.e t 
W wilk fenti-tówi

Lattinu.

. M ilbicgiii ■ .«dzielę mfgątiii
Pięśąląrslfi Xli||i (Wielkie łłąjduli ...
updy buk§eFskie pray wspoludżiiilc /ul" -T 
pięściarzy Sią^ioHu Kr. Hutą i |1 C. (Hę1™ . .. .
Hltideiiburg. Zawodnicy wykdMli do- 'l'eJ ną punkty po piękne i wyrów.n 
brą fhFinę, ą Polacy odnieśli ładny t-ilf '.'L " "■ ..........
ęes v walkach t Nlfńfeuiitl, Wy;: c tPWff 
jtósfcZegófye gjlj- nistępująęe! --•f.-.—r.-

Ntt flUWklr sfiwsieźylij w. itui^za Kp 
rzjitleu IW. Hf - F.lsęttherga (?t,)i 
u. kpa ifiia k t iff (Bi.) rr Bklłwronka . 
W. H. i Lieś ik (B g. H.) kuezkęi 
W. i Wy.kW. feiią1'^ 17 n-t - 
łlęwąlda 111. g. hi, hnry Jęst zim-, 

Nlemereęlt łliBśęląr^dii Na' 
Hofięzyly s|» wąP

"“’.nkiO“: 

tka Fiplęk

. .. , .„Л
ęes w w;

1JIII W ? 
•eiiiis »ar

t)ę|t lUlkąglun lej sennych Ma: yVnrrtmif
iHBiial łlęlfelda («. tilófkowftj relf ”> H h L
t Locha’1«, średnntl prsęz '

♦ I *'  ' '

»iWlltattle fuuarntkl« K. & slave 
(Ruda) - I’elmyjiiy K- S- oJbyłu s|l; 
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WALNE ZflHOMADiENIA
Walne zebranie Pogoni odbędzie się 

frto grudnia. Pórzadę-k dzienny prze a i 
(juję zmiurtę statutu w kierunku rozszc- 
rzęi|ia zarządu, składać się będzie aż 
z uaterpch wicepruzesów.

Walne zgromadzenie Polonii zostało 
(łrąeiBlpne na 1 lutego 1930 r. z po
wodu zdekompletowania komisji rewi-

Wąll|ę zebranie P. K. S. odbędzjt 
się dnia 2-go lutego r. 1930 w Warsza
wie. Zarząd projektuje powlększeńię 
i|t)ści członków prezydium do 4-ch. z 
rozdziałem funkcyj sekretarza i skarb-

N *
Mielce ruchliwa śeksia

K. S. »1(1Й1| (Królewska .|ЯТ, „TS . ......... .. . -----
słała w upleglu ięhąte swqją игц^гп*  ź tent, że w razie równości gło
du (łaciborza ng Ulecz z pięś- -riapii sóty, jlecydaje glos prezesa.

Szermierce polscy
nu iurnle|u mi^dtytiarodewym W N|

— ’?łW*V  C  

nasi szermierze, zgro- jiezpii
■ * ’ ’ ” Oss

wodnie 
drów. , ............
Haltiensiddt i Ż<wsęe groźny ęęę^j— I 
Jungmąiyi. ęwejti rodęaju pieiirzj- 

I kłem będiie taki lumownugo »pot|taiilą 
się Polaków z Ańięfykanlnem Jał>*  
nem B. nąt|rt|ą>i|n ettt. z którym w h '

pęta walkę o półfinał ’> 
>ą : Hullman pj-zegraf ostąi-

t*iK .. . _ . . . .
.lc □rzvsxleco rOkii. > Marzi‘w. Piaciio

Tąriłlei w Offenbachu, w którym ttł 
dział wę?ma nasi szermierze, zgrti, 
niadzi elite kling zachodniej Europy. 
Zwłaszcza groźnie przedstawia się sy
tuacja szpadzistów. którzy spotkają na 
planszy takich potentatów spady, jąk: 
mistrza Europy Bęrtinetti‘egę> (Wio
chy Olimpijczyka Conmaggi (Wlu- 
chy). mistrza Paryża olbr?ytptego Bęr 
i arda Behmętza. świetnych Niemców 
Bóbiiie‘go i Fischera. olbrzyniic|) Jszwę 
dó*'  ' i Hąlcdtdrów. Świetiąą paczkę 
tych", „Longinusów” uzupełniają siły 
„skromniejsze“ jak Czesi Kriz i Jung
mann. pamiętni z wielu przykrych lek- 
cyj danych mlodęi szpadzie polskiej, 
Laskowski. Zabielski i Szempliński. 
którzy będą startowali .po 24-gedzinej 

I podróży i kilkugodzitmym ząledwie 
mjcnym wypoczynku, mai)1 przed sobą 
zadanie b. ciężkie. Los szablistów iest 
o tyie lepszy- żę starfiiia oóźnic) o 1 
lub nawet l‘j dnia. Groźiwuii prze
ciwników będą mieli we Wiochach: 

m, olbrzymim Gau-

iw. deeyd.ije glo:
Wjłlilę zaroniadzenie Hasntotiei 

ąLie' > (^wpw) (mlHTo się w niedzieję I b. ni. 
przy Ucząym udziale członków. Obra- 

SBS k -Jjuwi. ‘rzecznaęl atnioslerąę.
było d.» wyborów, leni iiaśtr . 
się t'orąż pardzlel (lefinlecBn; 
iilęc dosejo iiąwet do purgli 
Wybory dalv następuiąey .

., . . . .. z«ś nonoruwy p. Jągej, ^reięs urzędu-
eyiiijiil ruiyniścle diiń«k!nt-dr. iacy dr. Aleksandrowicz, wiceprezesi: 
r- kónkąręncje te wzitjeęrtl uieza-! dr. Goldstein, radęa (Muydj,|jŁ Slęissul. 
ie kilku .rutynowanych qęlęn- sekretarze: Ecksieln. Naęhtgelst. kro

nikarz Rosenzwęig, gospodarz Hąm- 
liier. Skarbnik Lewintę-. czloiikąwię 
zarządu: dr. Ąlter. Dttbs. Inż. Feuęr- 
stęin. Sprit^ęr. dr. Rapg ąj f. Sąąfillł 
H. Ścjdęyeji. E. Sokal.

Sekcja narciarska Makaki (Kraizów) 
wyjtazii.ie rozwój żywłólowy. a f* 0* 
tyęjiezasowe owoce iej działalności są. 
lilihlo jedtitirpęzijei dopiero prący, im- 
hmniiąęe. Pptk?as gdy —zed rokiem 
kilku ęiiUlliastuw ząsiąnąwiąlo się nad 
njBziiwuśsią. utworzenia sekcji tiarciar 

, sklei, iiśtępiijący pp roku zarząd stwięr 
tfżll ną wąliięiii zgromadzeniu, że llcz- 

, ną członków ’ęjynnych w sezonie !?>« 
‘ dosięgła liczby lj?S.
> Po wyrażeniu przez ąklamącję ab- 
: ‘ojtrtorjątn usiepiFacemu zarządowi, 

eybrano nowy zarząd z ą-rem Ginzii 
?:em. Jako kierownik; ..n sekról na 

‘ cz41<-

lemcKlich
dinl‘tn. W Nleitiąu — T^gmstiiiii i nięr

. ... i iąi»iftle członków. Obra-
y iiriedpoludiiiawe toczyły sięwspo 

rieei0uej atintbler«. im bliżej 
" iUój stawał 

1У Rad k<ir 
1W5 cii »cen 

wyiiik: pr«-

uljBęili Jlięża-
..... .rutynowanych liBieii- 

tiiiliip'jczvqy nieinieęęj - Mos?.

Junginąim.
; kłem będzie laki pi 

się PoURów i Ai 
nepi B. Hi)f|rtią>|jń!i,.„ _ ,,
ub- ną»z 1’apfe stoczył pe|ną drąiąą: 
tycznego nai ;
finał olinipijsk . Hullnian przegrał ostat
nia na tiifnięlu w nnhraweraę z Tli&pi- 

i sonem klll, ciinć posiadał iuż 814.
i O sl|c ffefty przeciwników przeKos 
' iiainy się na planszy. W każdym razie 
dzisiaj możemy Iuż powiedzieć, że ślą 
byęh sił tam ńapewno nje będzie, albo
wiem turnieje w Offenbachu nad Me
nem mają swoją wielolemia tradycię. 
a dziaiaiacy tani od lat wioski (och
mistrz Artura Oazzera umiał prze/ 
swoją pracę, wpływy . stosunki »od
mieść klasę szermierzy.

Radon,. Podokręg Radomski po
stąpił po dłuższej przerwie do wery
fikacji mistrzostw kl. B i C. Z rowopu 
niedostarczenia prjez Podkol. Sędziów 
protokulów sędziowskich wyniki za
twierdzano na podstawie zeznań śwład 
ków! W konsekwencji: mecz Tur 
(Wierzbno) — Makabi zremisowano 
1:1, podczas gdy wynik rzeczywisty 
brzmią! 2:1 dla Tąru. W finale mistrz 
kl. C spotkają się: iaworyt Jutrźpla, 
Strzelec i Tur ref.

Jutrznia — Tur IT 2:1. Gra mało in
teresująca. Tur II — Jutrznia 4:J. Mecz
zostanie zweryfikowany jako wąjko-
węr dla Jutrzłii. ponieważ u przeciw-

rników grali zawodnicy I-sze) drużyny.

- Hakoah 5;1. Ha- 
„VU11 _____ sobie zawody, i

choć byt drużyną lepszą, przegrał
•wskutek słabej gry rezerwowego
bramkarza. Sędziował nieszczególnie
P. Cichoń. Solvay — Hakoąh 2:1. Re-
eerwowy skład Hakoahu uległ słabej
ale ambitne; drużynie. Makaki ’L—Ja
ta 4:d 3:1.
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FR. SZYMCZYK

Szamota - WłodarczyTJ - Lange
królują na polskich torach kolarskich

' Ubiegły sezon kolarski na torach ferf 
!w Polsce bardzo urozmaicony, cieka
wy i emocjonujący.

Do walki stanęły trzy ośrodki ko
larstwa torowego: Warszawa, Łódź i 
Kali-sz. Kraków, ininio Dosiadania do
brego toru i tradycji zawiódł najzupeł
niej. Panowała tam zupełna cisza.

Kalisz i Łódź stanęły na poziomic 
Jat ubiegłych, sekundowały więc stoli
cy bardzo ambitnie.

Warszawa rozpoczęta swój sezon ko 
Jarski z dużym opóźnieniem. Długo
trwała i ostra zima, brak zawodników 
-i kiepska ich kondycja z powodu dłu
gotrwałej zimy zdawały się nic dobre
go nic wróżyć.

Wyścig otwarcia wygrywa zeszło
roczny mistrz Polski L. Turowski, ale 
.w czasie i stylu bardzo słabym, z wiel
kim trudem bijąc Tschirschnitza. Nara
miennik W. T. C. przegrywa Turów-, 
■ski sromotnie już w przedbiegn, ulega
jąc Kcridzi. Finał tego drugiego kla
sycznego wyścigu W. T. Ć. wygrał 
iTschirsclinitz w 13.2 sck., przed Ken- 
<lzią. Mistrzostwo Warszawy sprowa
dza na start po raz pierwszy St. Pod
górskiego, który odnosi dość łatwe 
izwycięstwo nad Turowskim, Łuczyń
skim i Tschirschnitzem. Czas ostatnich 
200 tn. 13 sek. niezły.

W tym samym czasie z Paryża do
chodziły wiadomości, że wychowanek 
,W. T. C. Szamota, po przykrym upad
ku na torze zimowym wraca do zdro- 
iwia i formy, a nawet osiąga już pewne 
sukcesy.

Równocześnie w Kaliszu doskonale 
wyniki zaczął osiągać Koszutski. Zaś 
wychowanek łódzkiego Unionu Pusz, 
po treningach w Berlinie dość pewnie 
tzacząl rozprawiać się ze swymi dotąd 
igroźnymi rywalami Szmidtem, Sieber- 
łteni (Zybertem), Braunerem i Einbro- 
itcm.

Generalna więc batalia, jaka rozegrać 
s'ę miała w dniu mistrzostwa Polski, za
powiadała sic nader ciekawie. Niestety, 
Koszutski upada w Kaliszu i kaleczy 
się bardzo poważnie, zaś w dniu mi
strzostw zawodnicy Łodzi kwestionują 
magle prawo startowania Szamoty i wy 
cofaia sie demonstracyjnie z biegu.

Do półfinałów weszli wobec tego: 
■Podgórski, Szamota. Turowski i Ken-

JEDEN Z MOMENTÓW MECZU RUGBY AMERYKAŃSKIEGO

dzia-, a w finale spotkali sie dawny 
mistrz Turowski i Szamota. Przebieg 
nieprzyjemnych zajść, towarzyszących 
rózgi ywce tej jest znany i powtarzać 
go nic będziemy.

Ostatecznie sędziowie zwycięstwo 
przyznali Szamocie, dyskwalifikując 
Turowskiego.

Wynik ten i stanowisko sędziów przy
niósł kolarstwu ogromne korzyści. Prze 
cięż ostatnie dwa lata 1927 i 1928 r. by
ły wprost skandaliczne, jeżeli chodzi o 
rozgrywki mistrzostwa Polski. Zdo
bywcy najzaszczytnieiisizego tytułu po 
za biegiem o mistrzostwo, nic — literał 
nie nic nie wygrali.

Przyznanie mistrzostwa Szamocie 
d.ało nam wreszcie kolarza, na którego 
czekaliśmy już lat kiHka. kolarza., który, 
jak ogólnie przypuszczano, w każdym 
razie po rycersku bedzie nasz sport re
prezentował. Szamota pokładanych w 
nim nadziei nic zawiódł.

Klasę swą wkrótce potem potwier- 
diaa on w walce z olimpiiczykiem Beatt- 
iraindem. Uzyskuje dobre wyniki w 
mistrzostwie świata, gdzie dochodzi do 
ćwierćfinałów, skąd ęftmfrmde. go o 
ćwierć koła zaledwie, przyszły mistrz 
świata Maza-iraKa. .ę. r.e. .? ■?*
————I lit

Dalsze wyścigi potwierdzają dobit
nie. że Szamota nietylko decyzją sę
dziów zasłużył na mistrzowską koszul
kę, a jego zdecydowane zwycięstwa 
nad Van Massenhovem. Guilardem, Flie 
gelem i Krakenbuhlcm słuszność tego po 
glądtt .potwierdzają.

Ukoronowaniem sukcesów Szamoty 
było wspam-ałe zwycięstwo 
strzem świata Mazakakiem __
dziennika. Zwycięstwo to jest tembar- 
dziei wartościowe, że osiągnięte zostało 
dwukrotnie.

Koszutski po powrocie do zdrowia pil 
nie trenował i po długich ociąganiach 
się. decyduje sic wreszcie na spotka
nie z Szamota w Warszawie. Wyścig 
ten pewnie wygrał, podkreślając 
wyższość nad 
Polski.

Na drnigiem 
Koszutskiego, 
rekordzistę, który w Kaliszu na 
spotkania, dwa razy triumfował 
Szamota.

O ile się 
któryby w 
nał.

Drugim.
Jnistrza Kalisza okazał siic-Fuisz z Unio

nad mi-
15 paź-

.. . swą
innymi rywalami, mistrz

miejscu należy umieścić 
naszego olimpijczyka i 

trzy 
nad

nie mylę, niema zawodnika. 
Kaliszu Koszutskiego poko-

bardzo groźnym rywalem

nu. Szczególnie poprawił on swa for
mę. gdy przeniósł sie na stałe do War
szawy i zaczął systematycznie treno
wać na prawidłowym dynasowskim to
rze. Początkowp Pusz ustępuje bezape
lacyjnie Podgórskiemu, z trudem tylko 
wygrywa od Kendzi. Z każdym iednak 
dniem wyścigowym, poprawia sic i co
raz lepsze osiąga czasy. Poprawa ta 
uwidacznia się przedewszystkiem w 
pięknem zwycięstwie. 31 lipca nad swy
mi kolegami (Szmidt i Einbrot) z Lo
dzi. a następnie 6 października i nad 
mistrzem Warszawy. Podgórskim. Od 
tej chwili Pusz utrzjmiuje sie na tym 
poziomie i w następnych wyścigach ule 
ga tylko Szamocie i Koszutskiemu.

Na czwartem dopiero miejscu znaj
dzie w tym roku Podgórski. Początek 
sezonu, choć mocno spóźniony, daje 
możność Podgórskiemu błysnąć bardzo 
dobra formą i rokować iaknailepsze na
dzieje. z biegiem sezonu iednak rezul
taty są słabsze, ulegając na początku 
tylko Szamocie i Koszutskiemu, pozwa
la sie mistrza Warszawy ostatecznie i 
Pluszowi zepchnąć na czwarte zkolei 
mieisce.

Ną tych czterech zawodnikach zasad
niczo należałoby zakończyć lisię naszej i 
,.extra-klasv" krónkodysta-nsęwców. Dal ■

si kolarze będą tylko zawodnikami do- i 
brymi, między którymi znaleźć się mo- I 
że i przyszły talent

Najlepszym z nich jest Kendzia z Le- ' 
gji. który w swoim bilansie ma nawet ’ 
zwycięstwa nad Podgórskim. Jego też 
na piątem miejscu postawić należy.

Szóste miejsce wypada oddać Jaro
cińskiemu. Kolarz ten test ostatnim 
czynnym zawodnikiem ..starci klasy“. 
Stawiając go na tem zaszczytnem szó- 
stem miejscu, nietylko sentymentem kie 
rowałem się. Oto 14 lipca JanocińsM 

| wygrywa mecz lotności, mając za so- 
| bą 
: go 
' 28
za __ . ________________ ,
Szmidta, zaś 22 września w „Criteri-irm 
Jesiennem“ iest zmowu za Kendzia. ma- 

i jąc za sobą Podgórskiego, Hasselbu- 
scha, Einbrota i innych.

Miejsce siódmą należałoby przyznać 
Siebertowi z Unionu iw Łodzi. Prawda, 
że poza Łodizia kolarza tego nie widzie
liśmy w walce prawie nigdzie, ale jego 
dość liczne zwycięstwa na torze Hele- 

1 rtowskim. miejsce to słusznie mu za-pew 
-nia-ia...

Dalsze miejsca wypada przeznaczyć: 
ósme — Nicińskiemu Józefowi, dziewią- 

rm.it .. ............  i i u

Kendzię. Podgórskiego. Banzyckie- 
mistraa Krakowa, i Doleya. Dnia 

lipca w międzybjegu zajmuje drugie 
Ketidizią mieisce. biiac pewnie

50 lat dla sportu polskiego
Jubileusz Kazimier

nie większej uwagi gimnastyce. I
W r. 1885 odważył sic na krok, któ

ry wybił piętno na iego dalszej I 
działalności sportowej. W painięt- 
nym tym roku mechanik lwowski. Iwa
nicki. sprow adził do Lwowa bicykl, a | 
jednym z pierwszych, którzy próbowali 
sztuki poruszania sie na tei maszynie, 
by ł właśnie Hemmerling. W parę lat 
później sprowadził on sobie angielski 
rower i od tego czasu zapisał swą du-

ANDERS
zwyciężył niespodziewanie ogólnego 

faworyta Klimczaka (Łódź).

Lwowiską prasa sportowa, a z nią il 
dziennikarstwo sportowe calei Polski ob | 
chodzić będzie w niedziele rzadka uro- I 
czystość. Kazimierz Hemmerling. pre
zes honorowy Lwowskiego Kola Dzien
nikarzy Sportowych, senior i jeden z 
pierwszych pionierów polskiej publicy
styki i ruchu sportowego świeci w ro
ku bieżącym jubileusz Piedzicsięciole- 
oia swej pracy w tei .dziedzinie.

Z każdym rokiem wzrasta ilość jubi
leuszy i wspomnień. Ruch nasz w y- 
szedi już z pierwszych lat młodości i 
zwolna wytwarza sobie tradycję.

To też święcąc piękną uroczystość 
jubileuszowa. obchodzić ia będziemy 
tern radośniej, że czcigodny jubilat dziś 
jeszcze, mimo siódmego krzyżyka, bie- 
-ze w sprawach naszych nader czynny 
i żywy udział, tworząc swym doskona
łym, czerstwym wyglądem i niespożytą 
żywotną silą najlepsza propagandę war 
tc-ści sportu i ćwiczeń fizycznych.

Kazimierz Hemmerling ir^dyil sic w 
rokit 1859 w Przemyślu. Lata szkolne 
spędził w Drohobyczu; Kolomyff, Tamo 
polu. Stanisławowie i Lwowie, uprawia
jąc już wówczas łyżwiarstwo, gimnasty 
kę, wioślarstwo, pływanie jazdę kon
ną i turystykę. 
Lwowie i praca 
win. umożliwiły mu nawiązanie silniej- 
szego kontaktu z Sokołem i poświęcę-

Studia prawnicze we 
zawodowa w Jarosła-

Dr. ST. MIELECH 3)

Manewr obejścia
na boisku piłkarskiem

' Ponieważ w praktyce wózko-

Lepsza pozycja i szybkość ruchu,

Przykład, na którym widizi-my, iż ten 
kto jest przy niłce, ma przewagę nad 
atakująęyni. V. da'iiyim wypadikn prócz 
przewagi pozycji wyć vwa sizyibikość. 
Gracz wybijający (biały) sądził, iż 
pr>zec,wuiik. któr./ nic miał czasu zga
sić dokładm-ie piłikń nie >ot>rafi jej usu
nąć na czas z iego linii biegu. Wy
marli nogi wyb: a ące- przyjdzie jed
nak o tempo za późno- Noga gracza 
wóztaiąceg- (czarny) ma krótszą dro
gę do nillk' bed/ię szybsza

r. i\l .a bał

te — Łączyńskiemu i dziesiąte — Ein 
biotowi

Nabytek nasz jest iednak bar-dzi 
skromny, tern skromniejszy, że poz 
Warszawa nic. zwracającego uwagi, ni 
zauważyłem. Najlepsze wrażenie roł 
młody zawodnik Legji Haido. a nastę 
nie w W. T. C. Fraczkowski. Siennic 
ki. Mikocki, z najmłodszych zaś Salsł 
Tadeusz.

Z torowców długodystansowych n 
pierwsze miejsce bezapelacyjnie wyb 
się Włodarczyk L Wszystkie biegi ' 
których brał udział bezsprzecznie na 
leżały do niego i jeżeli w początk 
większego wyścigu przegrywał niera 
sprinty, to już po trzecim finiszu na 
stępne — były jego niepodzielną wis 
snością. Wygrywa więc Włodarczy 
25 kim. wyścig otwarcia, maiac za s< 
bą Oksnutycza i Bryszkego; 25 kim. N; 
ramiennik W. T. C. przed Karle 11 
Skrzypkowsjcim; Mistrzostwo Wat 
szawy 50 klin. — przed braćmi Karli 
Popowskiin i Gronczewskfin.

Przegrywa jedynie wyścig o puha 
.Blida" do Fraczkowskiego i Bryszk 
zajmując trzecie miejsce.

Natomiast w meczu „Szosa contr 
tor“ — jest Włodarczyk panem sytu; 
cji i jemu w głównej mierze przypisa 
należy zasługę zwycięstwa nad elil 
najlepszych naszych szosowców.

Na drugiem miejscu umieściłby: 
Skrzypkowskiego, który szczególnie 
drugiej połowie sezonu zajmował, pr; 
wie wszystkie drugie miejsca, nastęi 
nie idą: 3) Popończyk. 4) Bryszke. I 
Doley, 6) i 7) bracia Karle. 8) Podgó 
ski II. 9) Popowski i 10) Gronczewsk

W biegacli za prowadzeniem prze 
motory, przeprowadzenie klasyfikac 
jest niezmiernie łatwe. Panuje tu nii 
podzielnic .1. Lange, a ubiegły sez< 
widział go w najlepszej kondycji, ja) 
dotąd kiedykolwiek posiadał.

Langemu brak jest tylko startu. N 
ulega wątpliwości, że więcej zw’ 
cięstw należałoby do niego gdyt 
mógł wyruszać szybciej i zamiast at. 
kować — ataki takie odpierać.

Godnym’ jego rywalem jest Oksii 
tycz, który w sezonie ubiegłym bard; 
się poprawił i tak jak i Lange osiągir 
cały szereg zwycięstw nad zagranic, 
nymi sztajerami.

MIZERSKI
czołowy bokser stolicy, pokonał i 

meczu z Łodzią Kempę.

mmerlinga
Wtedy to Hemmerling wspólnie z P- 

Bergerem wydaje ..Podręcznik dla cy
klistów". a w r. 1895 podejmuje sie re
dakcji pierwszego zdaje sie. polskiego 
pisma sportowego, noszącego nazwę 
„Koło". Pismo powyższe, ukazując się 
dwa razy na miesiąc, wychodziło przez 
pięć la>t. Później mieisce jego zaieła 
„Gazeta Sportow a“, poświecona wszyst 
kim gałęziom sportu.

Równocześnie rozwinął Hemmerling 
skuteczną propagandę sportu na lamach 
prasy codziennej, redagując kronikę 
sportową w' „Słowie Polskiem", a póź
niej w „Witku Nowym". W r. 1904 
wspólnie z dr. Piaseckim przystąpił 
Hemmerling do założenia Tow. Zabaw 
Ruchowych. TZR stało sie głównym 
ośrodkiem ruchu sportowego Lwowa i 
śmiało twierdzić można, że przez boi
ska jego przewinęła sie większa aześć 
czołowych obecnie działaczy polskiego 
sportu.

Po woinie radta Kaz. Hämmerling, po 
zostawiwszy czynną prace innym, sarn 
nie wycofał się z życia organizacyjne
go. lecz gdzie sie tylko dało rada i 
czynem wspierał tworzący się sport od
rodzonej Polski. Wiele czasu j uwagi 
poświęcał też publicystyce sportowej, 
zabierając głos we wszystkich ważniej
szych zagadnieniach i walcząc stale o 
zdrowe zasady i czysta etykę sportową.  »

s-ze cyklistyee. k-tóref pozostał wier
nym zwolennikiem aż do dzisiejszych 
czasów.

Punktem przełomowym lwowskiego 
kolarstwa stała sie wystawa kratowa. 
Dzięki inicjatywie dzisiejszego Jubilata, 
udało się nakłonić komitet wystawy do 
budowy toru kolarskiego, ha którym 
przez wiele lat koncentrowało się ży
cie sportowe ówczesnego Lwowa.

NAJLEPSZE

wanie Jukiem najczęściej produ-j 
kują skrzydłowi, przeto obja
śnię jc na przykładzie Rry pra- 
woslkrzydłowego. Wózek ten u- 
daje się tyllko wówczas, sdy 
s k r z y idl o w c o, p r o w a d z ą c e u o 
Piłkę wzdfuż lin.ii, atakuje prze
ciwnik, biegnący na niego pod 
katem od 30 do 70". Prawoskrzy 
dlowy -wyczekawszy na wla-j 
ściwe tempo, w momencie wy
padu wybijającego, kopie piłkę 
prawą nogą bokiem stopy (pod
bicia) na 1—2 m. wzdłuż linji 
outu, sam zaś zbacza w lewo, 
obiega z tej strony przeciwnika 
łuikiem i znów znajduje sie w po
siadaniu piłki. Gdyby w tej 
chwili atakował dragi przeciw
nik. należy bez zwłoki centro
wać. Jest to wózek b. pewny, 
jeżeli tytko przeciwnik atakuje 
pod wskazanym kątem, a wóz

kujący nie wypuszcza sobie

zbylt daleko piłki. Jest tu rów-' mach nogą, 
nież wykluczona kontuzja, po- Wózek, polegający na szyb- 
nieważ nigdy nie może dojść do kości biegu wymaga przestrze-' 
starcia ciałem. i ni. Gracz ufający w swą szyb-!

W wózkowaniu dużą'rolę od- kość, widzi za przeciwnikiem; 
grywa tak szybkość ruchów wolną przestrzeń, więc kieruje 
(nogą), jak i szybkość porusza- w nią piłkę i nastę,pinie biegnie, 
nia się (biegu). Niejednokrotnie, licząc na to, iż po przebieginię- 
dwaj gracze mają równą drogę ciu kilkunastu metrów znajdzie, 
do piłki, ale zostanie przy niej‘się bliżej piłki niż przeciwnik, 
ten. kto pierwszy dobiegrie do'Często zdarza się, iż wózkujący 
niej, lub kto zrobi szybszy wy-1 celowo, nie prowadzi piłki w uaj

Tem po.
Napastnik zgasił pilikę i sprowokował obrońcę do'ataku. Obrońca robi wy
pad prawą nogą, lecz nie trafi, w piłkę, gdyż c tempo wcześniej napastnik mu 
!ą usunie. Wóizek napastnika udany dzięki wybronili dobrego tempa, w ti4i. 
llię.ill ;.l\i z Ptla zą-7-—i c!’ ' ń " P-rr.-sm p-zi iż kto ie<l l;lj-

. żpj leu uu lepsza pożycie.'

bliższym kierunku do bramki' pic. a nie usuwanie 
lecz w bok od przeciwnika za
biegającego mu drogę, chcąc go 
zmusić do dłuższego biegu do 
piłki i zwiększenia przez to 
swych szans.

Wóżki, oparte na szybkości, 
są najprymitywniejszymi i dla 
zdrowia gracza najniebezpiecz
niejszymi. Wymagają umiejęt
ności walki ciałem, zderzenia 
się, przeskakiwania przez nogi, 
no i sprintu.

Jeszcze mniej wspólnego ze 
Sztuką piłkarską ma mijanie 
przeciwnika dzięki sile. Gracz 
wózkujący dba o to. by przeciw 
nik w drodze do piłki znalazł je
go ciało. Wchodzenie między 
przeciwnika a pilke wymaga 
wagi i siły fizycznej. Przy prze
bojach jednak jest ten wózek 
najcenniejszy.

Wykorzystywanie wagi ciała 
polega na prawic fizycznem, że 
większa masa przy zderzeniu 
odpycha mniejszą. Gracz silniej
szy dąży do zderzeń, wiedząc, 
iż wówczas zostanie przy piłce.

Odmianą wózka ..na siłę“ jest 
przytrzymanie piłki nogą w mo
mencie. gdy przeciwnik ia ko-

jej w boj 
Sposób ten jednak przyprawia 
łatwe kontuzje.

W rezultacie każdy wózc 
jest dobry, byle nic upadł. W 
wszystkich należy się ćwiczyi

(D. c. n.)

1

Wykorzystanie wagi ciała przy ntij 
niu przeciwnika.

Napastnik, znajdujący się bliżej pil; 
zasłania ■ przeciwnikowi ciałem dro 
do niej i utrzymuje się w jej posiać 
niu. Gdyby różnica wagi ciał wypat 
na niekorzyść napastnika, pojedym 
nie skończyłby się iego zwycięstwe 
gdyż byłby odepchnięty od pliki, J 
widzimy gr» ciałem jest na pmr.raJuc

i
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WŁODZIMIERZ KRYGIER

Tajemnice hokeju lodowego
Brak podręcanilra. zawierającego prak 

tyczne wskazówki z dziedziny sportu 
hokej owego, a z drugiej strony żywio
łowy wprost jego rozwój w ostatnich 
latach skłoniły mnie do poruszenia od
nośnej sprawy na lamach „Przeglądu 
Sportowego“.

W kilku kolejnych artykułach posta
ram się w ogóhjych .dłą braku miejsca, 
zarysach wyjaśnić zagadnienia, które 
nMuną sic każdemu hokeBcie onzy prak 
tycznem zetknięciu sie z lodem, kijem 
i kfążkfępi.

Przedewszystkiem zajme sie ekwipur. 
kiem gracza, póżniei przejdę do techni
ki. t. zn. techniki jazdy i techniki strza
łu, i wreszcie poruszę b. ważne zagad
nienie taktyki gry.

EKWIPUNEK.
Na ekwipunek w hcke.ru trzeba zwró

cić baczną trwage — gdyż ma on b. 
ważne znaczenie. Dobry ekwipunek, o- 
chraniając części ciała narażone na 
szwapk przy up-idku, zetknięciu się z 
graczem, lub przy uderzeniu krążkiem— 
jednocześnie daje graczowi swobodę po 
ruszania się na lodzie, swobodę, wy*  
Pływającą z braku obawy upadku i po
tłuczenia — co ma kolosalne znaczenie 
dja jego psychiki i samopoczucia. To 
też nię trzeba nigdy lekceważyć tej 
sprą-wy. Sprawiając ekwipunek pamię
tać tiateży, że winien on być dopasowa
ny do figury gracza, odwaniać skutecz 
«.le miejsca zagrożone i posiadać — 
dla ułątwńenla ruchów — względnie lek
ką wagę.

ŁYŻWY.
Nie b^de twierdził, że hokei uprawiać 

możną tylho na lyżwadi specjalnyclt. 
Brak tych łyżew nie stanowi jeszcze 
abscłunjej przeszkody do upraw iania ho 
kęją przez początkujących. Dopiero 
«dy ma się przeciwników na łyżwach 
hokejowych — widoczną staje sie różni 
ca tak pod wzgjędem tempu, iak i zw rot 
ności. Lepiej jest jednak wpierw po- 
myśleć o dobrych ochraniaczach, rę
kawicach i t. d.. a póżnlei o łyżwach 
hokejowych. Naogót jednak bywa za
wsze odwrotnie, za punkt honoru uwą- 
żd się posiadanie łyżew hokejowych, 
jąk gdyby posiadanie ich iuż pasowało 
właściciela na pierwszorzędnego ho
keistę.

Sa dwa typy łyżew hokejowych — 
..automobile", zbliżone budowa do figu
rowych i t. zw. „panczetikl". podobne 
do wyścigówek. jedynie znacznie krót
sze i o więcej zaokrąglonym profilu 
ostrza. Obecnie coraz częściej są w u- 
życiu te ostatnie.

Bardzo ważna rzeczą jest dobre do-» 
.pasowanie buta do nęgi. oraz umiejętne
przymocowanie łyżew do butów,. Zbyt| 
ciasny but będzie powodował odmraża- 1

' nie kończyn, luźny zaś wywoływać bę- 
i dzie upadki, dzięki łatwości orzekrz.y- 
I wiania płaszczyzny podeszwy buta, a 

tern samfem i łyżwy. Łyżwy do buta 
przjąnocowywać trzeba — po doklad- 
neirt ustalepiu ppnkm ciężkości. W tnia-

i rę możności należy zaopatrywać się w | 
I spęcjalne birty hokejowe, w każdym 
zaś razie uważać należy, bj’ podeszwa > 
w stopie nie była zbyt szeroka, gdyż 
uniemożliwiałaby wówczas wykonywa-1

nie wszelkich pochyleń, a w związku z 
tern i zwrptów. But należy' dopasowy
wać na jedną grubą wełniana skarpetkę. 
Łyżwa hokejowa winna być zawsze co
kolwiek krótsza od buta, gdyż krótsza 
łyżwa, nie tracąc swei szybkości, iest 
dużo zwrotniejsza.

Kanadyjczycy używają karykatural
nie krótkich łyżew — za to szybkość 
ich i zwrotność są do pozazdroszczenia.

OSTRZENIE ŁYŻEW.
Tępe łyżwy są w hokeju niedopomy- 

ślenia. W zależności od gatunku stali, 
od stanu lodu, obchodzenia się z łyżwa
mi — trzeba je ostrzyć częściej lub 
rzadziej. Pociągając lekko Daznokciem 
po kańcie łyżwy można łatwo poznać, 
czy jest ona ostra, gdyż na łyżwie o- 
strej pozostają ..sheblowaate wiórki“ z 
paznokcia. Badać trzeba wzdłuż całej 
łyżwy i gdy w jakie.m mieicu nie „daje“

Dw
i
ł

Ś. p. Leonard Stahl. Lwowskie koła 
I sportowe przyjęły z glębolpem w.»rih 
I szeniem wiadomość o śmierci Lęonar- 
' da Stąłłla, który zrnąrł w nęcy z nie
dzieli na poniedziałek. Leonard StaW, 

’ ojciec znanych dwu tenitisis-tów, b. wi- 
I ceprezydent mjasta Lwowa, byf do 
i niedawna jeszcze w sporcie lwowskiip 

osobistością nader popularną. Spra
wując przez szereg ląt godność wice- 

' prezesa I. L. K. S. O?anh), bfał on w 
i ruchu sportowym barejżo żywy udjiat, 
i służąc mu stale najda|ej idącein wspar

ciem i pomocą. Uzyskanie przez Czar
nych wspaniałego boiska, było w
gttacznej mier?e j.ego dziełem. W ś. p. | 
Leonardzie Stahlu*traci  sport łwowsiki i

i życzliwego orędownika i przyjaciela, 
! cżeść Jego pamięci!

Kmlciriskl, długoletni
i szej drużyny Czernych, ret 
ny zawodnik Lwowa i Po!

gracz pierw- 
löfetefttacyi 
liski, lanso-

.Mecz zapaśnćzy Polski Śląsk—Nie
miecki Ś|ąsk rozegrany został w Gli
wicach; przyniósł zwycięstwo Niem- 

1 com w stosunku 14:8. Wypiki były na 
■ stępujące: Ganzera (?) bije Reichela 
j (N), Główka (N) — Dworek (P) «remis, 
! Schultz (N) bile Musioła (P), RaJowicz 
i (N) bije Mazurka (P), Morgensztern 

(N) bije Głąba (P), Kantscli (N) bije 
Gałuszkę (P). Kiciński (P) bije 
Schntieschka (N).

COS DLA BOKSERÓW
do mistrzostw bokserskich Polski w 
myśl uchwały P. Z. B.

.Mistrzostwa bokserskie Polski w r.

Spotkacie bokserskte o mistrzostwo
drużynowe Łodzi pomiędzy zespoła
mi »obola i Poznańskiego zapowie- _________ ____________
dziano było na ubiegjy poniedziałek. 1930 powierzone zostały Poznaniowi. 
W osia: iej chwili Poznański wycofał Prawo łaski zastosowane zostało w
się z konkurencji, wobec czego barwy 
Łodzi na drużynowych mistrzostwach 
Polski reprezentować będą Sokoli w 
-.kładzie: Rydzyński, Małoszczyk,
Klimczak. Sewerytiiak, Trzonek, Sa- 
dziński i Kempa;

ZAwośowi bokserzy nie podlegają 
iąż opiece P. Z. B. Tak uchwaliło i 
zmieniło w tym duchu statut walne 
zeiwante związku.

Gdańszczanie, o ile poczuwają się do 
itarMlowoict polskiej, mogą startować 
asassesasaols
Pomorae

Grudziądz. Kolejowe P. W. (Gru
dziądz) — Kol. P. W. (Bydgoszcz) 
3:0. Rozgrywki o puihar dyrekcji kole
jowej w Gdańsku. Ambitna gra miej
scowych. Sędzia p. Tarczyński.

Gwiii — Pptnor<zanka 6:0. Mecz to
warzyski. Ofiarna gra Czarnych przy
niosła im niespodziewane zwycięstwo. 
Sędzia P. łJitrnicki.

Bydgoszcz. Zawody bokserskie So
koła z udziałem zawodników Inowro
cławia przyniosły wyniki następujące: i 
w. kogucia Borowicz (B) bije na punk
ty Wielickiego (In.), WaJkoUski (Sok.) 
opkonal Fłauma (Sok.), w. półśrednia 
Serowka (Sok.) bije po słabej walce 
Nowaka (Sqk.), w lekką Daias (B.) i>o 
tiajpięjtniejszej walce wieczoru bile 
pęwnie na punftty Niespodzińskiego 
U.), w. półciężka Opiński (B) bije Zle- 
!i|'ukicgo (J.) w walce pokaz,owej Zpl- 
kiajwz (Sfłk.) — Lupcrtowicz (Pol.) 
Żótkiewicz zademonstrował świetną I 
technikę. |

Sokół I — Astorja 2:0. Mecz o mi-1 
strzostwo Bydgoszczy. Zwycięstw» 
Sokoła zasłużone. Obie bTąmki zdobył 
Kosiak, najlepszy na boisku. Sędzio
wał p. Gpeschke.

Tr&ier kkkoatilętyczny Jacobseti po 
zostanie w Bydgoszczy całą zimę i 
bidzie prowadził zaprawę we wszyst
kich ośrodkach i szkołach.

stosunku do p. Latowskiego, któfemu 
walne zebranie P. Z. B. zniosło doży- 

. ' ..... do p. Erma-
nowlcza, którego zawieszenie anulo
wane.

Zawody międzyokręgowe o puhar 
P. Z. B- zorganizowane ąostaiią w ro
ku przyszłym systemem punkitowyni. 
W ten sópsób słabsze okręgi będą mia 
ly możność spotkania się z rutynowa- 
iiymi pięściarzami Poznania i Śląską.

Reprezentacja bokserska Łodzi na 
itljcz Z Warszawą zostają dnia po- 
•przediniego dokładnie zważona w 1,9- 
dzj przez specjalnie powołaną komisje 
złożoną z przedstawicieli: okręgowego 
urzędu wychowania fizycznego, zwi 
lekkoatletycznego, piłki nożhej i bok
serskiego. Proiokuł tej komisji został 
przesiany przed zawodami związkowi 
warszawskiemu. Dokładne wagi ło
dzian przedstawiają się następująco: 
Pawlak —* 5P.76O kg., Cyran — 53.500 
kg.. Klimczak — 56.950 kg., Sęwcry- 
niak — 60.750 kg., Trzonek — 65.500 
kg.. Meyer — 67.500 kg., Kempa -t 
78.500 kg., Slibbc — 82.500 kg.

Łódzki Związek Bokserski otrzymał 
bardzo korzystną ofertę od reprezen
tacyjnego Gpelnego) zespołu berlińskiej 
Tcutonii. Proponowane iest rozegranie | 
dw óch .'.potkań z roprezentaciami Ło-1 
dzi i Warszawy. Jako termin, berliński i 
klub poda! daty: 5-xo i 6-«o stycznia. < 
5-go odbyłby sie mecz w Łodzi, następ- j 
nogo dnia zaś w Warszawie.

wotnią dyskwalifikację. i

W POZNANIU
wany jest.przez pewnie koła na kiero
wnika sekcji p. n. Czarnych.

Narciarze lwowscy pracują już od 
Szeregu tygodni bardzo intensywnie 
pod kierownictwem kpt, Łuckiego. Za
prawa sucha odbywa sie dwa razy w 
tygodniu» pozatem zawodnicy zobowią 
ząni są przeprowadzać dwa biegi tere
nowe. jeden w dowolnym dniu, drugi 
wspólnie w niedziele.

Lwów otrzyma kilka nowych skocz
ni. Okręgowy Związek Narciarski po
stanowił przystąpić do budowy kilku 
mniejszych skoczni, które umożliwiły
by przeprowadzanie racjonalnych ćwi
czeń również najmłodszym adeptom 
sztuki narciarskiej. Skocznie te pow
staną najprawdopodobniej w jednem __ _ K.„„_______ „„
miejscu a to tia t. zw. „Pohulance". Walki zapaśnicze. Mistrzami w zapa- 
Wielka skocznia na Zniesieniu zarezer sach zostali w poszczególnych wagach: 
Wowama zostanie jedynie na zawody. " ■. .

Niezmordowany Witkowski, zalicza-1 
iący się już do seniorów lwowskiego 
nafciarstwa, przeprowadza suchą za
prawę oraz biegi. Prócz niego ćwiczą 
usiłpie młodzi zawodnicy Walczak i 
Wronka.

W roku bjeż. przypada jubileusz 
60-lecia lwowskiego Tow. Łyżwiar
skiego. Ze względów finansowych po
stanowiono przesunąć uroczystości ju
bileuszowe na rok przyszły, a skupić 
wy.tężoną uwagę w kierunku podnie
sienia i spopularyzowania łyżwiar
stwa sportowego. Obok imprez lokal
nych przeprowadzi LTŁ rówóież za
wody o mistrzostwo Polski w jeźdżie i 
sztucznej pań i parami.

Inż. Kikiewicz, znatiy łyżwiarz lwów sprawozdanie za rok 1929. które ukaże 
ski, długoletni mistrz Polski, wyjedzie się przed dorocznetn walnem zebra
na dłuższy trening do Wiednia, celem itiein klubu, 
zapoznania się z najnowszymi meto- ~ 
darni treningu.

j Mistrzostwa Poznania w ciężkiej 
atletyce. W dniach 30.XI i l.XII od- 

i były się w Poznaniu doroczne zawody 
i w ciężkiej atletyce o mistrzostwo.

W pierwszym dniu odbyło się dźwi- 
I ganię ciężarów (wyrzucanie, wypy- 
! nie i wyciskanie). Mistrzami Poztta- 
j nia zostali: w wadze muszej — Kurow

ski (K. A. Oladjator) 156 klg.; w ko
guciej — Pokrzywka (K. A. Sparta) 
175 kgr.; w. piórkowa — Tomkowiak 

; (Zbyszko) 192 kgr.: w. lekka — Dut
kiewicz (Cegielski) 225 kgr.; w. śred- 

I t||a: Spychała (Cegielski) 252 kgr.; w. 
półciężka — Kątek (Cegielski) 266 kgr. 
(rekord dnia): w. ciężka — Czujewicz 
(Sparta) 265 kgr.

Dzień następny przeznaczony był na

Kielce. Kielecki O. Z. P. N. wyjaśnia 
nam. z jakich powodów został wyda
ny zakaz grywania z klubami pilkar- 
sjtiemi W Kielcach.

Okazuje się, że kluby kieleckie zo
stały skreślone z listy członków przez 
poprzedni zarząd O. Z- P. N. za niedo- 
trzymywąnje umów w stosunku do klu 
bów radomskich, JtiępreybyAyfltue na 
zawody i brak jaWcjkólwIek dziatal- 
iiości. Obecny zarząd starał się kilka
krotnie nawiązać kontakt z krnąbrtic- 
mi klubami, zawsze _ jednak natfrafiął 
na niezrozumiały opór. ’

Dópierq wówczas zarząd' Ki«J. O. Z. 
P. N. wydął zakaz grywWjla z nie- 
zwiazkowemi klubami, sadząc, że w 
ten sposób zdoła hałęlonić ie do zgło
szenia swe«-o akcesu do związku. Do-, 
tychczas jednak ąko'g ta nic wyda’a 
rezultatów i kilkuęjziesjęciotysięczne 
m. Kicfcc nie ma swych reprezentan- 
tów w O, Z. P.,

WtNBRYCZNE 
»kftrne < niemoc elektroleczęni« 

Dr. M. AŁTFEŁD
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(przv MarsrałkowskteO 
Niaatemoinsm cen. lecin cowe

łyżwa wiórków, to dowód, że nie jest 
w tern miejscu ostra. Doświadczony 
hokeista sam zwykle ostrzy łyżwy, 
gdyż żaden specjalista w tym względzie 
mu nie dogodzi.

Potrzebne do tego są: maszynka do 
ustawienia łyżew ostrzem do góry, rów 
nolegle i na jednym poziomie, oraz 
dwa kamienic grubo i cienko-ziamiste. 
Po ustawieniu łyżew w maszynce, nale
ży toczyć grubszym kamieniem po ołasz 
czyznach ostrzy obu łyżew w jednym 
kierunku ukośnie. trzvmaiąc jednocześ
nie kamień pod prostym katem w sto
sunku do ostrza łyżew. Gdy powierzeń 
nią łyżew będzie odpowiednio stoczona 
i wszelkie rysy oraz szczerby znikną— 
należy to samo robić Tr-uweniem cień
szym. prowadząc go jednak nie w kie
runku ukośnym, lecz wprost wzdłuż o- 
strza łyżew, zachowując pmrtem tak, 
samą pozycję, iak poprzednio w sto
sunku do położenia łyżew. Wypolero: 
wawszy w ten sposób do doskonałość 
powierzchnię dolna ostnza łyżew, zdej
muje się je z maszynki i polożywsz 
każdą osobno na plask na stole 
lub krześle — cieńszym kamieniem sta
cza się ..wiórki" pozostałe no obu bo
kach łyżew. Uczyniwszy to starannie, 
otrzymany kant łyżwy idealnie ostre 
i równy. Czynność ostrzenia łyżew, 
aczkolwiek mozolnu i nudna — sowicie 
wynagradza zawodnika, gdyż zwiększ, 
przez to jego zwrotność i szybkość nu 
lodzie. W celu uniknięcia zmęczenia 
rąk, należy ostrzyć łyżwy couajmnk: 
5 — 6 godzin przed zawodami.

Przymocowywać łyżw y do butów’ ttai 
lepiej za pomocą długich śrubek, zakła
danych od wewnątrz buta tnaiwytcf 
przez podeszwę i obcas) i zakręcanych 
tia muterki kluczem. Jest to dużo lep
szy sposób od powszechnie używanych 
klepek, z tego powodu, że te ostatnie 
bardzo łatwo się obluzowttia i łyżwa 
chybocze się w czasie jazdy: gdy ża
rna się śrubki z muterkami można - 
zawsze kluczem dokręcić. Używani.'

I daliczną działalność ustępującego zarzą 
du z pp. Sturmęrem i Kłełmińskim na 
czele, nie zapowiada sie ono spokojnie.

Do B klasy Poznańskiego Okręgu 
spadają w przyszłym roku Noteć (Cho
dzież), która tyłko rok była w A-klasie 
i Pogoń (b. mistrz okręgu z roku 1927). 
Na icli ml-isce awansują do A-klasy: 
Ostrovia (Ostrów Wlkp.) po rocznej 
nieobecności w A-klasie i Sokół (Lesz
no).

Fuzja 3-ch poznańskich klubów A-kla 
sowycb ma podobno nastąpić nieba- 

I wem. Morwa tu o Pogoni. Posnatiii i 
i Sparcie, które pragną stworzyć ieden 
! silny klub A-kłasowy w Poznaniu, dys- 
jponuiący Własnem boiskiem (Sparta).

Polski Związek Hokeja na Trawie 
pertraktuje obecnie o rewanżowe zawo
dy w Pradze w roku przyszłym. O re
wanż toczą sic również pertraktacje z 
Węgrami, przyczem nie iest wykluczo
ne. że zawody odbędą sie w Warsza
wie, Katowicach łub Krakowie.

Kurowski (Gladiator) — w. muszej, 
Golak (Zbyszko) — w. piórkowej; Ba
jer (Sparta) — w. koguciej; Wojdziak 
(Zbyszko) — w. lekkiej; Spychała/(Ce
gielski) — w. średniej; Łukaszewicz 
(Sparta) - w. półciężkiej; Ginter 
(Zbyszko) — w. ciężkiej.

Motocyklowa gonitwa za lisem za
kończyła w ub. niedzielę w Poznaniu 
sezon motocyklowy przy udziale 12 za
wodników. Pierwszy po 2 godzinach 

i odnalazł kryjówkę lisa w Ludwikowie 
Tyrała Tadeusz (Unja). W dalszej ko
lejności przybyli do mety: Malicki, Ty- | 
rała Aleks., Bielawski, Gałązka i 
(wszyscy Unja).

K. S. Warta wydaje zwyczajem lat! 
poprzednich obszerne, drukowane.

Trener objazdowy P. Z. B„ którym 
zostanie przypuszczalnie p. Snopek, 
odwiedzi następujące ośrodki: Pomo
rze — grudzień 1929 r. i styczeń 1930 
roku, Wilno — luty. Warszawa — ma
rzec i kwieoień, Łódź — maj. czerwiec 
i lipiec, Lwów — sierpień i wrzesień. 
Zaznaczyć należy, że p. Snopek został 
trenerem pod warunkiem zrzeczenia 
się praw sędziego amatorskiego.

l «wykłych śrubek, wkręcanych do pode
szwy f obcasa, uię jest w ms tar czaj ą<<

i gdyż przy gwałtownych podrzutach cia 
’ tein i najróżnorodniejszych ewoluoiaci:
i i zderzeniach, jakie zachodzą w czasie 
gry, śrubki takie obiwzowu.ą się i żad-

. ne dokręcanie nic pomoże.

W Poznaniu nic nie jest wiadome,
......... ..... _ jakoby mecz pięściarski Warszawa — 

! Kosprzak Zbigniew, hokeista po- Poznań (sygnalizowany przez prasę 
' ?nański, zgłosił przystąpienie do LTŁ.

Kasprzak zajmie w pierwszej drużynie
I pozycje lewego obrońcy.

Drużyna hoke’ową LTŁ składać się
! będzie z nasJ«ptW4cych graczy: Hem.-
i merllng. Sabiński. Janelłi, Roszkiewicz-.
■ Jagermąn, Piechota, Kasprzak, Sin-
czak, Gótz, Kttpczyński.

stołeczną), miał się odbyć 7 b. m., i 
zwłaszcza, że nazajutrz Warta walczy J 
u siebie z drużyną niemi*ciką  A. B. U. 
Wrocław. (Mecz z Warszawa zresztą 
został odwołany. Przyp. Red.). ;

Walne zebranie Poznańskiego O. Z.
P. N-u wyznaczone zostało uu 12 sty-1 
centa 1930 roku. Ze względu na skan-==

Gry sportowe w Warszawie
Turniej siatkówki w Ośrodku W. F.

Warszawianka jest jedynym klubem 
ligowym, który, będąc w Lidze od r 
1927. nie składał ani jednego protestu, 
mając może ku temu nieraz poważne 
powody.

Turystom aiależy się od Pogoni zł. 
849 gr. 30 jeszcze od jesieni 1927 r. O- 
becuie Zarząd Ligi nakazał rozegranie 
w r. 1930 przed sezonem ligowym me
czu towarzyskiego Turyści — Pogoń 
we Lwowie, z tein, że Turyści prócz 
kosztów przejazdu, otrzymają jeszcze 
wspomniane 849 zł. 30 gr.

Termin rozgrywki pozostawiono do 
' uznania klubów.

Prezes Ruchu, Przygrodzki, niefor
tunny delegat na ostatnie zgromadze
nie Ligi, został precz P. Z. P. N. za
wieszony aż do odwołania, za bezpod
stawno zarawty, stawiane p. Mallowo- , 
wi, prezesowi Polskiego Kol. Sę
dziów. Do czasu wyjaśnienia sprawy

nałożoną dn. 28 .listopada, która bezy 
się od 2 grudnia i amnestii już nie pod
lega.

Tak więc Ruch jest narazie jedyna 
drużyną, która zyskała na amnestii 
jeszcze w tegorocznych bo-jach ligo
wych. albowiem wszyscy pozostali po 
stzkodowani odczują jej dobrodziej
stwo dopiero w roku przyszłymi.

Protest Czarnych w sprawie udzia- 
; hi Gocrlitzu na meczu drużyny I-K.P 
i z Czarnymi 4:3 (8 września) został 
ostatecznie odrzucony przez W. Gier 
i Dyscypliny Ligi.

Dwudziesty szósty tysiąc graczy 
i zaczął rejestrować Wydział Gier i Dy- 
I scypliny P. Z. P. N.

Kraków
i oztow. Do czasu wyjasmema sprawy Jesteśmy w okresie walnych zgr<Ą_ 

P Przygrodzki aiie może brać czynne- madzeń najpoważniejszych organkza- 
go udziału w sporcie piłkarskim. cyj hokejowych Krakowa. A że okręg 

Trzy kluby, rozgrywające spotkania kntkowski największe ostatnio pocz>- 
o wejście do Ligi, z wróciły się do I nrt warto przy pomnieć, jak
P. Z. P. N-u z prośbą o subsydia. Są Pucował Kraków w ubiegłym sezonie 
to: Lcchia. Ognisko i Ł. T. S. G. Jedy-1 Hakie są jego zamierzenia na najbliż- 
nie Naprzód dąży własnemi silami do ■ szą przyszłość.
upragnionego celu. Lechóa orarz Ł. T. W ubiegłym sezonie czynnych było 
S. G. otrzymały po zł. 500. dla Otray-' ^K^kowie 11 drużyn - 7 Idubow.jz 
mania dalszej zapomogi muszą kluby * 
nadesłać szczgeólowe zestawienie z 
rozegranych gier finałowych.

Peterek (Ruch), który został zdy> 
skwalifikowauy na tydzień, licząc od 
dn. 21 listopada, na mocy ..amnestii u- 
zyskał prawo gry..w swej drużynie 
przeciwko Garbarni w ubiegłą niedzie
lę i zdobył też zwyc ęską branukę. O- 
beonie jednuk ztuatyria on odbywać

szawianka, Makabi, Jutrznia i Barkoch- 
ba). aż 14 drużyn, do męskiego — 4 
kluby (AZS, Potowa. YMCA i Barkoch- 
ba), 10 zespołów, przyczem organiza
torzy byli zmuszeni do ograniczenia 
ilości drużyn. Do mistrzostw męskiej 
koszykówki kl. B już nietylko musia
no ograniczyć ilość drużyn, ale nawet | 
nie dopuścić do rozgrywek rezerwy, 
klubów A-kiasowych.

Popularny doroczny turniej Ośrodka, 
rozpoczynający się w przyszłą środę, j 
zgromadzi jak już można przewidzieć, I 
po kilkadziesiąt zespołów w każdej z 
tych ęztęręch pigr — koszykówce i siat1 
łiówce itjęskiej, utąz siatkówce i Łaże
nie kobiecej. Miiito więc, iż turnieje roz | 
grywane są systemem puhairowym, 
trzeba było czas gry «.■ koszykówce i 
hazenie skrócić jio połowy. W turnieju

i Gry sportowe, posiadające kolosalne 
znaczenie propagandowe, zwłaszcza w 
kolach młodzieży szkolnej, skazane są 
w Warszawie w okresie zimowym na 
nędzny żywot.

j Przyczyną tego jest chroniczni’ brak 
; odpowiednich sal lub złe wykorzystia- 
I nie istniejących. Gimnazja starsze, ma 
Liącę własne gmachy, rozporządzają sa
lami ghnnasty czniimi, nienadającemi się

I w olbrzymiej większości do gier, a 
gimnazja „wojenne“, tułające się po 
wynajętych lokalach — właściwie wca 
le ich nie mają.

Wprawdzie powstałe w ostątąieh la
tach szkoły powszechne są zaopatrzo
ne w odpowiednie śałe, znajdują się 
jednak one ma krańcach miasta, są w 
niemożliwy sposób przeciążone i wda
ją się w dodatku tylko do siatkówki. 
Sala dynaso.wstta jest szalenie drogą 
i do tego T|ieęluł|mp przez właścicieli 
wypożyczana jia cele sporto« e.

Sala Ośrodka, szczyt marzeń i cel 
wzdychań wszystkich sportowców sto
licy, dla jakiejś niezrozumiałej polityki;

I

LeKłia atletyka
Dziesięciolecie lekkiej atletyki pol

skiej, obszerne dzieło historycape. wy
dane zos|a.pie na wjospę przez PZLA. 
Redakcję cgóliią objął p. Junosza-Dą- 
brow$ki.

Cztery nowe kluby zostały przylej 
te do Polskiego Związku Lekkoątlę-| 
tycznego. W okręgu lwowskim czly 
kami zwrczajnenii zostały: Sokół M 
cierz (Lwów), Sokół Drugi (Lwów)

i

i

i jest niemal zupełnie dla gier niędos|ęp 
Ina. Trzy godziny w tygodniu przyzna-

£ 

____ _______ __ _____ ) f 
Hastnonea (Lwów), a w okręgu war-1 
szawskim — R. K. S. Słońce. Nadto: 
przeniesiono w poczet członków zwy- i 
czujnych R. K. S. Ursus (Warszawa— 
Czechowice).

Nowy rokord polski zatwierdził za| 
Tząd P.Z.L.A.: sztafeta 4x200 tntr. — 
reprezentacja Polski — 1131.8.

Mistrzostwa Polski w lekkie} atla- 
tyce zostały zweryfikowane przez za
rząd P.Z.L.A. w całej rozciągłości.

Tytuły mistrzów Polski W lekkiej 
atletyce zdobyli następujący zawodni
cy 200 mtr. — Szenajch 22.7, 800 tptr. 
— Kęstrzewski 1:59.2, 1500 — mtr. — 
Jaworski — 4.08; 110 mtr. plotki — 
Trojanowski — 16.1; sztafeta 4x100 — 
AZS Warszawa 44.6; skok wda! — No
wak 718; tyczka — Adamczak — 364; 
trójskok — Sikorski 13.92; dysk — Ba
ran — 41.09;, dysk oburącz — Górski 
74.44; oszczej) oburącz — Cena 85.61; 
kula dow. ręką i oburącz — Heljasz 
13.89 i 24-46; pięciobój i dzieslęciobój— 
Cejzik 3483 i 7233 pkt.; maraton — 
Milcz 2:57:55.4 ; 3000 mirr steepie — 
Kostrzewskl 10:58.8; bieg naprze|aj — 
Petkiewicz 23:12.6.

Puchalski, nowy talent długodystan
sowy, dotychczas członek Huraganu 
wołomińskiego, zdecydował się zasi
lić szeregi nowopowstałej sekcji lek
koatletycznej Legii.

Benjaminów. Bieg naprzela.i dla woj 
skowych 3000 mtr. wygrał Kąmifcki 
Tad. 9:55 sek. przed Urbasikiem (o 5 j 
mtr.). Startowatn 100 rawftdllikÓW. i

ne dla WOZGS — to stanowczo za ■ 
mało, a przecież w dnie powszednie j 
często lokal stoi ciemny i bezużytecz- i 
ny...

Pomimo tych trudności gry sporto- i 
wę w ętolicy wykażirją kolosalną ży
wotność i ogromny rozrost wszerz.' 
Dowodem tego są m. in. liczne zgłoszę- i 
i>ia do turniejów, organizowanych I 
przez W.O.Z.G.S.

Do rozpoczętego w niedzielę kobie
cego turnieju trójkowego siatkówki' 
zgłosiło 6 klubów (AZS. Polonia. War-1

poprzednim W siątkówce męskiej i żeń 
sinej i w pazerne zwyciężyły zespoły 
.-US-u w koszykówce YMCA. I w ro
ku bieżącym posiadają jsue dużo szan
se na pierwsze miejsca, obok drużyń 
Polonji, Grażyny, Skry 4 może P. I W. 
F. w basenie.

W niedziele w sali Ośrodka W. F. 
w dalszym ciągu trójkowego turnieju 
siatkówki grają od g. 9-cj rano: War
szawianka 1 — Jutrznia, AZS II — 
Warszawianka 11, Makabi I — AZS I 
oraz Polonia II — Pptonła HI- O mi
strzostwo kl. B w koszykówce mę
skiej od g. 10-ęj — Czarni — Makaki, 
Leg.ia — Jutrznia i Abs. PlWiF — Ma
ry mon t.

K. S. Triumf, doskonała łódzka dru
żyna koszykówKj przybywa w pierw
szej połowie grudnia na dwa towarzy
skie spotkania z YMCA i Polonją.

J J
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Pływanie
Pływalnia zimowa w Warszawie, 

będąca w posiadaniu Kasy Chorych, 
zostanie lada dzień oddana do użytku 
pływaków warszawskich dzięki pnzy- 
cljylnemu stanowisku zarządu Kasy 
Chorych. Pływalnia mieści się w gma
chu przy ul. Wolskiej 52. posiada wy

miary 10x15 mir., a woda utrzymy
wana będzie stale w temperaturze 24 

i stopni ciepła.
Piękny basen pływacki o wymia- 

j rach 50 x 25 mir. został wybudowany 
' przez 26 p. p. we Lwowie. Koszt bu- 
; dowy wynosi 80.000 zł.

Zarząd Śląskiego Okr. Pływackiego 
obrany zastai w składzie następują
cym: prezes — płk. Chrobok, wice.pre 

| zes — dyr. Fischer, sekretarz — p. 
; Waniek, skarbnik. — p. Mazurek, ka- 
I pitan sportowy — p. Merli!;. P. De- 
i utsch, dotychczasowy prezes związku. 
I został jednogłośnie .obrany członkiem 
I honorowym. Zebraniu przewodniczył 

z ramienia P. Z. P. p. T. Semadeni.
Wisła w myśl danego swego czasu 

przyrzeczenia daje zwolnienie Zdzisła
wowi Trytce, przechodzącemu do Cra- 

I covii.

których 4 A-klasowe; graczy zgłoszo- 
nj cli do P. Z. H. L. było 92. spotkań 
rozegrano 32. torów hokejowych po
siada» okręg krakowski 5. Już te sra- 
tysiyczne datie wykazują, że pod 
Względem liczbowym Kraków posta
wić trzeba i"t drugietn mietecu w Pol
sce obok Lwowa i Warszawy.

W nadchodzącym sezonie w drtiźj - 
nacli zajdą małe zmiany. Wisła utraci
ła Ghyczewskiego z powodu wyjazdu 
z Krakowa i Trytkę, który zasili swó’ 
khtb macierzysty Craoovlę. Ta osta 
nia poczyni zapewne znaczne poste- 
gdyż kierownictwo jej sportowe ob... 1 
reperezeiitacyjny gracz Polski, olim
pijczyk Kulej.

Program sportowy zapowiada sic 
też dobrze. Związek wysyła swą re
prezentację na dwa turnieje w Zako
panem. Mistrzostwa okręgowe w myśl 
nowych postanowień odbędą się w 
dwu kolejkach. Craeovia projektuje, 
iak zwykle, spotkania międzyokręgo- 
we z czołowymi drużynami potokiem!. 
Wisła wraz z Wawelem tworzą nowy 
tor hokejowy, przez co zyska Kraków 
nowy teren.

Tak więc sezon zapowiada się świet
nie, życzyćby sobie tytko należało 
szybkiego mrozu!

Walne Zgromadzenie Sekcji Szer
mierczej AZS Kraków odbędzie się w 
sobotę dn. 7 grudnia o godz. 5.30 w 
pierwszym, o godz. 6 w drugim ter
minie w nowej sali szermierczej Aka- 
demji Górniczej ul. Reymonta (prze
dłuż. ul. Czystej). Obowiązkiem każ
dego członka jest być obecnym. Zapi
sy nowych członków przyjmuje sic 
tamże w piątki od 7.30—8J0, oraz w 
dniu Walnego Zgromadzenia.

Zwyczajne walne zgromadzenie 
Związku Publicystów Sportowych O- 
kręgu Krakowskiego zwołuje Komisja/II-- . Iz— l.„l. '»iw» 'Maav-5,iqiu ZWOIUJC

W Giszowcu (G. Śląsk) w kolonji za Trzech, na środę dnia 18 grudnia 1929 
miesztelej przez Amerykanów, aatru- r. „ ó ó - - - -
dmonych w zakładach Giescliego przy- chorych ul Batorego 5 
staokino do budowy pień zęzo w Pol ' 
sce "lacu do golfa. Urządzenie oraz zni 
welowonln terenu pochłonęło już około 
miljona ztotycli.

r. o godz. 6.30 wlecz, do lokalu Kas?”

Kursy Kierowców Samochodowych

Tadeusza Lenartowicza
Nowolipki 67. Tel. 507-96

dr H. *-  W N Starszy
WENERYCZNE I niemoc płc.. skórne.
Analizy Elektrpleczenle Od 9—12
' od 3—9. N:edz. od 9 2. Papie 6—8
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Co pizzą z zagranicy do „Przeglądu Sportowego“
Berlin stolicą hokeju Europy Na półmetku Ligi austriackiej

Sensacje pływackie i bokserskie
W zw/cn. u-ł arudmii. ’ o**  « ,>wivh»h.

Miurzosiwo jesienaie Wiednia zesta- rencyjnei formie. Zwłaszcza

Wielki tamie] międzynarodowy czterech drużyn
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Berlin, w grudniu.
Hokeiści bsrlińscy rozpoczęli w tym 

>oku se?on pełną parą. Dwa mecze ro- 
gegrąpe z reprezentacją Londypu, 
mecz z mistrzem Czechosłowacji — L, 
T. C. Pralią, wręszeje wspaniały tur» 
Jłiej mi«d?ynarodowy, wszystko w cią- 
>:u pierwszych dwóch tygodni sezonu, 
daje przedsmak wielkich wydarzeń ho
kejowych, jakie czekają w najbliższym 
cząsje stolicę Niemiec. Szczytowęmi 
punljtąmi tyęh wydarzeń, będzie wizy
ta Kanadyjczyków (w grudniu) i mecz' 
ich przeciwko reprezentacji Europy (w 
Jutym).

Lecz już rozegrany na terenie 
<ędi»wnego Pałacu turniej z udzia
łem najznakomitszych hokeistów Au
strii, Czechosłowacji i Niemiec, 
mógł dać najwybredniejszemu widzo
wi maąimuin satysfakcji. Forma nie
których zawodników u progu sązopu, 
powinna stapowjó groźne memento d|a 
kandydatów do polskiej reprezentacji 
J>a mistrzostwa Europy.

W turńieJu tym brały udąial cztery 
drużyny: Reprezentacja Pragi, Wie
ner E. V., Berliner S. C. i Reprezenta
cja Zw. Braiidebursklea0- Ta ostątnją 
d-yżyna będąca właściwie repręzęnta- 
< ą Berlina (w B. S. C. grają przewat- 
p e ohęękrajowcy), zgóry skazana na 
u itsidera, dostąpiła zaszczytu zmierzę» 
r a sję ze sławnymi przeciwnikami, 

dynie z powodu konieczności stwo- 
Tzńia czwartego zespołu. Rola też jej 
» graniczyła się tjo zacieklej obrony i„. 
zbierania bramek.

Cjesi przyjechali do Bęrllna z anto- 
rytątem mistreów Europy. Austriacy 
idm — twarda, doskopała techpięznie 
uru^yna, rzadko przegrywająca. Tłu
my Jakie śujągnęly do Pa|ąęu Sporto
wego w oba diti, przybyły jednak w 
nadgięi ponownego triumfu swego pu
pila — B. S. C., opromienionego stawą 
•zwycięstw pad reprezentacją Londynu 
i miątrzem Czech. L. T. C.

Takie „współżycie“, jakie panowało 
między publicznością, a drużyną, jest 
nawet na niemieckim gruncie nieco- 
dzjenne. Głośnemu wyrażaniu zadowp- 
lenia lub niechęci, wybitnie pomagała 
podatność akustyczna podłogi trybun. 
Nadzieje i pragnienia fanatyków ber
lińskich ziściły się całkowicie. Prawdzi 
wie narodowa reprezentacja została 
wpfawdzie dwukrotnie wysoko poko
nana, ale „Liebling“ Berlina. B. S. C.— 
odniósł dwa świetne zwycięstwa.

Pierwszego dnia Wiener E. V. poko
nał Brandenburgię w wysokim stosun
ku 6:1. Niemey bronili się bohatersko, 
ale z drugiej strony Austfjący grali be? 
wysiłku. To też wynik pierwszej czę
ści gry brzinial sensacyjnie 1:1; Niem
cy opadali jednak na siłach, to też w 
drugiej części kapituluje ich bramkarz 
ieskete dwukrouua. W trzeciej cząści 
w szeregach W. E. V. gra jut, oszczę- 

’ tdzany zrff.~$,“C„’fonpmen3lny
Kanwyjczyk, Ęlake.Wabon. Gracz ten, 
o niębyipukj, iił ^otijj'aencie technice 
i ,sjle strzału, śłrźent Osobiście trey 
ostatpie bramki.

W drugiej grze spotkała sic Repre- 
‘ 3. S. C. Berlińczycy

_ ____ Jentycznym składzie,
Jąk przed tygodniem przeciwko L. T. 
U„ stsuowiącym trzon reprezentacji 
czeskiej. Tym razem Czesi okazali sję 
conąjmniej przeciwnikiem równorzęd- 

■ nym (jla B. S. C. Drużyna reprezenta
cyjna okazała się Jednak mało zgrapa, 
a bphater spotkania z przed tygodfiia, 
Malecek, nie znalazł zrozumienia u 
wspó|graczy ataku, pochodzących z in
nego klubu (Jlavia). Cęęst grali ryzy- 
kęwpicj, niż L. T. C. i to zdaje się, 
przy dużej dozie szczęścia Niemców, 
było przyczyną, że Praga przegrała w 
stosunku wyźs?ym, ”*ż L‘J mistrz.

Pierwsza część gry stała pod zna
kiem sensacyjnej bramki, którą Bali 
uzyskał dla Berlina nieińkl w momen
cie rozpoczęcia gry. Czesi stremowa
ni bronią się tylko. W drugiej części 
Czesi mają nieustającą przewagę i swą 
efektowna, ale mało Szczęśliwą grą, 
przysporzyli 'viele kłopotu obranie 
łJerlina. Lecz i tym razem szczęście 
vprzyja B. S. C„ bowiem \v ęzasie za
ciekłych ataków gości, krążek otrzy
muje niespodzianie Jaenecke i strzela 
z dużej odległości, naprawdę w niezro
zumiały sposób, drugą bratnkę dla Ber
lina. Doskonały praski bramkarz Pos
pischill. nic nie miał do posiedzenia. 
Trzecia część gry toczy się bez wy. 
rąźpęj przewągi którejś z drużyn. C»e. 
si są coraz bardziej zniechęceni. Nawet 
Malecek nie wysila się zbytnio..Przv 
me^lychanyin tumulcie publiczności, 
niezadowplonej, że sędzia nie uzpal je- 
sacźe jednej bramki, kończy się ntecz 
wynikiem 2:0 dla Berlina.

W niedzielę spotkali się Brapdenbur- 
ezycy z Pragą, przegrywając tym ra. 
zem mniej zaszczytnie 2:11. Niemcy 
zaśtartowali sensacyjnie, strzelając 
Pierwszą bramkę. Ale Malecek wziął 
się do robpty i wkrótce wynik brzmial 
5:|. W drugiej części Czesi ograniczają 
się do 3 nowych bramek, na ćo Niemcy 
odpowiadają jedna- zyskińąc tym ra- 
’em ironiczny poklask trybun. W ostąt 
ulej części „dorabiają“ prażanie lekko 
3 joramki, schodząc z boiska, przy iró- 
nicznych, a głośnych uwagach publięz- 
tości. na temat wczorajszej przegranej i 

iz B. S. C.
Rozpoczęcie gry B. S. C. z W. E. V. ; 

♦icęeltiwane jest z niebywałem napię- ,

i >jle strzaTu, st.„ 
ostatnie bramki.

W drugiej grze : 
zentacja Pragi i B. 
występują w ide
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ciem. Początek przynosi przewagę wie- i wo atakować, ale. sędzia kończy ntecz. 
deńczyków. a właściwie Watsona, - - ■ - ~ - - - •
który dyryguje swoją drużyną, wszę
dzie jest, wszystko inicjuje. Gra ma 
przebieg niezwykle cmoęjomriący; licz
ne jędpak sytuację wyjaśniają obaj 
bramkarze. Przed satnytn gwizdkiem 
przewraca się Watson, naruszając sc- 
bie kontuzjowana w Wiedniu jeszcze 
nogę. Statystuje już tylko dalej, i z tą 
chwilą widać, czem jęst ten gracz dla 
W. E. V. Austriacy traęą na impecie, 
coiają się coraz częściej do tyły, a B. 
$. ę. opąpowuje stopniowo boisko. Za
raz na początku 2 części strzela Hol- 
sbper Pierwszą bramkę Niemcy prze
wężają coraz wyraźniej, wiedeńczycy 
jedpąk bropią sję dobrze. Watson pil
nuje teraz tyfów. Dopiero w trzeciej 
części przewaga Berlina znajduje Kvy- 
raz w bramce strzelonej przez Briicka; 
krążek PO strzale, ześlizgnął sję.z kija 
obrońcy do siatki. W chwilę później 
Strzela Jaenecke. ustalając wynik 3:0 
dlą Berlina. Publiczność przez długą 
chwjlę dąje wyraz swej radości. Wie
deńczycy zaczynają zaciekle i nerwo-

•» ; Trteba przyznać, że B. S. C. był naj 
■ lepszą drużypą turnieju. Imponował on 
zgraniem i ambicją z jaką każdy z gra
czy pracował. Wyróżnili się... wszy
scy. Steinke w bramce niezawodny (nie 
puścił krążka api razu), miał też dużo 
szczęścia. Jąk lew grał stary Holsbaer, 
szczególnie łubiany przez publiczność. 
Świetni byli Brück, Ball i Jaenecke. 
Najlepszych solistów mieli jednak go
ście; Watson przyćmił swą gra bo
żyszcze z przed dwócjt tygodni Sexto- 
na, Mąlecek Potwierdził słuszność opi- 
hji o nim, jako o jednym z najlepszych 
graczy Europy.

W oba dni, w czasie przerw,^sensa
cją były występy Spnji Henie. Dziś 
jest już Sonia prześliczną i pięknie zbit 
dowaną dziewczyną, co „bynajmniej“ 
|ije zmniejsza uroku jej ewplucyj. W 
kfótkitp skromnym programie zdołała 
Norweżka zachwycić widaów, wywo
łując długo, długo niemilknące oklas
ki. Dziwnie dużo ciepła ma tłum dla 
tego fenomenalnego dziecka.

lt. Gł.

' cze. drużyny są W świetnej. bezkonk-u-1 Jedenaście bramek padlo w drugie« 
_____  . . ____ „„ ______  ____________ _ ___ Z'._________ t Adlnira.' niemniej ważnem spotkaniu, które pc 

to niemal zakończone. Dwie drużyny’, którei zwycięstwo 6:0 nąd znanym z? stawiło Rapid po zwycięstwie 
które od paru lat grają dominująca-ro- świetnej obrony Wackerem. było odbk Herthą 7:4, na tym samym poziomie c 
lę w piłkarstwie austriaokiem i tytm ra- cięm rzeczywistego układu sił. Jadę Admirę. Trzeba jednak przyznać, ż 
zen podzieliły się trudem i zapewne zwykłe lwia cześć zasługi spadla na mistrz Austrii grał znacznie gorzej o 
do końca pozostaną na czele tabeli, to- barki słynnego ataku: Siegl, Klimą, 
cząc zacięty pojedynek o ty.tuł mi- Stoiber, Schall. Wagner, cała jednak 
srrza.________________________________ drudyntó była jakby wyciosana z jedne-

Ad'mira i Rapid zebrały w 10 grach, gb kamienia i nie wiadomo kogo bar- 
stanowiących połowę mistrzostw po dziej chwaiić — pomocnika Bohańa. .czy 
16 pkt. Przy znanern wyrów liąniu ki«- 
sy austriackiej jest to ilość rekordowa. 
Inna ięst rzeczą, że oba zespoły sa wła
ściwie o klasę lepsze od pozostałych 9 
drużyn pierwszej Ligi. W. A. C. ma 
np. tylko 12 pkt., następne cztery dru
żyny (Austria, Vienna. Soortkłub. F. 
A. C.) iuż tytko no dziewięć. Jeżeli na 
wet weżmienry pod uwagę, że niektóre 
z tych zespołów masa pewne zaległości 
do odrobienia (Vienna rozegrała tylko 
8 spotkań), musimy stwierdzić, że sy
tuacja Rapidit i Ad-miry Jest wprost w y- 
jatkowa.

Wyjątkowa, ale sprawiedliwa. Jak 
wykazały bowiem choćby ostatnie me-

i też trójkę obronią — Franafa, Szolda- 
tiesa i Jąndę, która zresztą nie wiele 
miała do roboty.

Vienna tjjko przez dwadzieścia 
pierwszej połowy miała coś do powie- 

; djenia. Qdr iedttak ataki zawiodły, a 
przeciwnie Admira coraz energiczniej 

. nacierała, zdobywcy puharu wpadłi w 
depresję, z której ratowali sie faulami 
(Ruhitl został wykluczony). Z kolej
nych strzałów Siena, Schajla (do prze- 

' rwy), a potem Suhail a. Siesda. Schaila 
(z karnego) i Wagnera padło 6 bramek, 

j Król strzelców austriackich SclialL do 
dal więc znowu trzy bramki do swego 

I rekordu.

."jawa
WIELKOLUDY NA RINGU

Wysoki wzrost i wielka waga nie daje w sporcie przewagi
Temątem dpia w świecie sportowem, by|o ostatnio, odbyte w Londynie spotkanie bokserskie, w którem Amerykanin Striblin« wałczył z kolosem włoskim Carnera. Prawie równocześnie w Berlinie Schon- rath walczył z dnuglm olbrzymem — Santa.Te dwa wypadki podsuwują wprost pod pióro rozważania o roli „wielkoludów“ na ringu i w sporcie wogóle.W niektórych galeziai?li, zdawałoby się nadnaturalny wzrost i waga powinny pozwolić na o- siągapie wyników rekondowyelf. | A tymczasem nic znajdujemy, przynajmniej w hietorji nowoczesnego, kronikowanegp sportu przykładu, by jaki kolos stał się prawdziwym, wielkim mistrzem.Rzecz jasna, w ćwiczeniach zręcznościowych i szybkościowych tytani nie mają nic do powiedzenia. Ale tam, gdzie w grę wchodzą siła i odporność, po- wlnnfby być przecież na pierwszych' miejscach.Gdy jednak wziąć te dyscypliny, które tu na myśl przychodzą, przekonamy się, że „Waligóry“ i „Wyrwidęby" tylko w legendach i bajkach są tący 6 traszki.Dźwiganie ciężarów. Najsilniejszy człowiek świata, RiFou- lot jest zwykłym c?łQWiekiem nawet nie dużego, a tylko sporego forpaitu. Również Cadine. Olbrzym Alzin (1 m. 87 cm. i 146 kg.) wsipompianyW, mimo kolosalnej przewagi wzrostu i wagi nie dorósL W czasach dawniejszymi sławni Sandow, Louis Cyr, ApoHon nie mieli też rozmiarów naprzyrodzonych.W zapaśnictwic giganci byli zawsze jedynie .^trakcją“. Żaden z nich nigdy nie byl prawdziwym mistrzem. Zbyszko. Pv tląsiński, Sztdkiker. Haęlken- sdimidt. Podiubiiy, Koch. Cęn- sŁaut le Marin, czy Gotsęli, Stramgłer Lewis, nie byli wielkoludami.

Ani dyskiem, ani kulą, ani mlo tern, żaden kolos nie rzucił daleko. Houser jest bardzo średnich wymiarów. Hirschfold jest tylko „duży“.
Wreszcie boks. Na całej przestrzeni dziejów ringu nie znajdujemy ani jednego wielkiego mistrza pięści, któryby zasługiwał na określenie: wielkolud. Ponad dwa metry i ponad 100 kilo miał tylko Jess Wiilard. Lecz był on mistrzem świata w okresie wojny, był najsłabszym z mistrzów świata i zderzenie się jego z Dempseyem miało dla olbrzyma koniec wręcz żałosny.Teraz przyszli Carnera i San-

===s=e=—
Piłka nożna w Anglji

i ta. Portugalczyk Santa — 202 ctin. wzrostu i 112 kg. wagi — przegrał wyraźnie na punkty do nieaiadzwyczajnego So-kilowego i Niemca Schónratlia, przyczem był na ziemi. Primo Camera — 208 otm- i 116 kg. — wygrał ze j Striblingiem jedynie przez dys- , kwalifikaoję, będąc uprzednio 2 I razy na deskach. I prawdopodobnie spotkanie rewanżowe przegra, jak przegra z każdym prawdziwym „asem* ’ ciężikiej wagi.
Zresztą, czy nie jest zastana- I wiające, iż regulamin pięściarski, aż do 8 kategorij wagi prze- 1 widujący, nie cierpiący normal-

W mistrzostwach Anglji porażki b. 
lidera Ligi nie są już niespodziankami- 
Od czterech tygodni Leeds United nic 
wygrał żadnego spotkania, a po ostat
niej porażce z Middlesborough 1 :2 
spadł na piąte miejsoe w tabeli. 14a«ir 
Chester Gity utrzymał stanowisko li
dera, remisując z Huddersfield Town. 
W świ&wiej fohtlię są Sheffield Wtd- 
tlesday (miwrz zcszłorocz:’.y), który 
pokojtąf Liverpool 3:1 i Aston Villa 
(ockonała. Blackibuf.ii Rovers 4:0). 
Trzy ostatnie Wluby w tabeli: Newca
stle United. Grimsiby Town i Manche
ster City wygrały s\Ve spotkania, tak 
Że stąątiwlskp outsidera pMMPadło po 
nówńie w udziale Sunderlandowl.

W Szkocj-i Rangers stracił punkt, l -------------- ------------
Celtic tiawet dwa puokty, co umocniło do noszenia tytułu Jkrótewski“. 
"""U * I * « »■ U III.' U III nnii’ii.-rr HI I ii II- i II I I «11

staaiowiisko lidera — Aberdeen. Na je
denaście spotkań było aż siedem re
misów.

Sensacja piłkarska Jugosławii była 
wysoka porażka, jakiej doznała świet
na drużyna zagrzebska — Gradja-nskt 
w spotkaniu ze swą lokalną rywalką 
Concordią. WJaiik brzmiał 5:0.

Reprezentacja Paryża pokonała team 
Kolonii w stosunku 5:3. W bramce sto- 
lloy Francji grał Szwajcar Scchechaye. 
Wynik zasłużony. Kolotięzycy zawiedli 
w obronie, grali dobrze w linii atąku-

HOlenderiki związek pilliar»ki obcho 
dził w roku bielącym jubileus? 40-let
niego istnienia. \V dowód uznania kró 
Iowa Wilhelmina przyznała mu prawo

Reiórd sw atowy na 100 mtr. na-, 400 mt|". w 5:40.4. Znakomity p|vwak 
wznak ustanowiła Holcńderka Baron francuski, widocznie nie t_ 
w lizusie 1:J1,2 sek. (dąWny rekord cze rlo tortny po chorobie. 
1:21/1). WymRu tego nić powstydziłby ’ 
sic ntejąden z pływatów europejskich. ............. ........... .............. __

Na zńwbda.h pływackich w Paryżu osiągnął on tylko 1:17, a na 100 mtr. st. 
panna $ą|gado zdobyła pierwszy re- d<jw„ w meęzu Nielnęy zachodnie — 
kord eurppfejski dla Francji, przepły- Niemcy południowe był czwarty w cza 
wając 300 mtr. w 7:53.6. Start Bara- sic 1:06,3. Zwycięzca Maus ntial 1:031, 
nyiego wypądł imponująco: na 50 mtr., “•* “ -- -л—=—Ł....... e .................-
miał on czas 26.2 sek„ Tafis wygrał

powrócił jesz-

Kiippers przeżywa obecnie pęwien 
spadek formy. Na 100 mtr. na wzpak

na

Różne wiadomości 
z zioranlcy

Wyścig amerykański w Pąryżu zgro 
niadzif na .starcie najznakomitsze pary 
w Europie. To też nic dziwnego że sła- 
um un1r3i ni8,n’ieskie, Girardengo, 
W ambst, Lacquejiay grali w nim pod- 
rzędną rolę. Zwyciężyli doskonali Frań 
cuzt Choury, babre, którzy na dystan- 
bie IÜU klip.» nie inajq chyba sobie rów
nych w świecie. Sensacją byl start 
Henri Pelissiera po dwuletniej przer
wie. As kolarstwa francuskiego grał 
bardzo poważna toki zajmując 2 Le- 
duc)em. ósme mieisce na 16 Par star
tujących.

wyniki szczegółowe byty następu- 
jące: 1) Chęury, Fabre 2:14145.6, 26 
nkt:. 2) MaHin. Leckovęn tßelgja) 1 
pkt,; 3) o okrążenie Bouclieroii. Rou- 
yer 51 pkt.; 4) Foucaux, Merviel 37 
Pkt.; 5) Marcot, Urago 29 pkt.; 6) Fą- 
udet, Marcilląc 21 pkt.: 9) Dayen, Gi- 
rardengo; 10) Gugnot, Blanchoimet

w wyśelgęch za motorami w St
uarcie i Dortmundzie triumfowali 
Wynsdąu, bijąc Lewanowa i Möller 
przed Tfro|lembecklem i Sauslnem.

Larva i Loukola otrzymali też 
proszenie do Ąperyki i udają sic 
w najbliższych dniach. Jeżeli się 
ży, że i Pełtzer niedługo wyląduje w 
Stanach Ziednoipoiiyćh, musimy stwjer 
dzić, że PetUfiawicz będzie miat dość 

I groźnych przeciwników, awłasizcza, że 
! qiagaoze ci są zaangażowani przez ten 
sąm koncern iiowojonkl ktörv zapra
szał biegacza polskiego. Wide nato
miast ądmówił wyjazdu za Qcean

| .Polska- Szwajcar!«, Estonii, Frań- 
zgłosiły się dotychczas 

do III Igrzysk kobiecych w Pradze.
Międzynarodowa Federacja Kobięca 

obradować będzie w Berlinie dnia 28 
i 29 grudma nad sprawą dokładnego 
öLWdfflU BI I^ysk

200 mtr. na' piersiach wygrał Sęhwaftz 
w 2:35.1, 40Û mtr. Balek w 5:32.1.

ELASTYCZNE 
I SPRĘŻYSTE 
MIĘSNIE

nie różnic większych nad 2 — 3 kilo, kategorie „ciężką“ określa krótko: ponad 7914 kilo? Nie troszcząc się. czy te „ponad“ nie będzie oznaczało... 150 kilogramów!Regulaminy wyrosły nie z | przyipadku, a z długiego prze-i myślenia i dwwwiakowych do-; świadczeń. Mają więc podstawy logiczne. Jeśli nie interesuią się wagą zawodników ciężkich, to nie bęz powodu. Praktyka bowiem wykazuje, że normalnie zbudowany i rozwinięty człowiek nie -przekracza 185 cm. wzrostu i 90 kg. wagi.Wszystko ponadto jest już dó wodem pewnej chorobiiwości.' Albo mamy do czynienia z przetłuszczeniem — odbijającem się ujemnie i na działaniu organów wewnętrznych, albo też—z brakiem harmonji pomiędzy muskulaturą i szkieletem z jednej strony, a sercem i systemem nerwowym — z drugiej.Jest rzeczą znaną, że „giganci“ są mało odporni fizycznie i psychicznie, a szczególnie, że serce ich nie jest w stanie obsługiwać dostatecznie, przez czas dłuższy, intensywnie pracującego organizmu. Dlatego ko łosi areny są zwykle kołosami na glinianyąh nogach, spadają z takąż szybkością i z takim samym szumem, z jakim ich winduje na plan pierwszy krzykliwa reklama. Są. koniec końców, ple „nadludźmi“, a „kalekami“, wzbudzającymi niemniejszą litość i niemniej nieszczęśliwymi, nig lilipuci, niż garbaci, czy głuchoniemi.Dlatego, czy to na ringu, czy to na kinem polu współzawod- niotwa sportowego, „wielkoludy“ nie zagrożą -nigdy arietom, wcielającym normalny typ proporcjonalnie i logicznie zbudowanego i wyrobionego człowieka. Taksatpo jak w bajce — na arenie rzeczywistej — Waligóry i Wyrwidęby nie sprostają nigdy królewiczowi - rycerzowi nieustraszonemu i pięknemu.
U^ifelor Junossa.

za- 
tam 

zwa-

M rKdM0teM k«d<° p™**  
diiweff sportowe«. OrzMwiają«*  
silę rceźkwt« i świeżefo araaaht 
WSW»

Jtara L4% EMA
M* me 1 dwdaniepi tabletowej Wody 
Lawendowe; — po wyczerpujących 
zawodach, Foaprapca twienie, pray- 
daje mięśniom elaatyełnojci, pobw- 
4«a obieg krwi. x Nie odkładajcie, 
ale kupujcie węz, a pnekoaacte 
;:s się • prawdzie tych alów.

*

l wicemistrza, a tak obfity Dion bramd 
■ Jest wykładnikiem nie wyjątkowej dy*  
I pozycji strzelców, ale przypadku i rz<, 
! sistego deszczu, który lał bez przerwy 
. tak żę buAl ' było podobno do bagiu 
IO wajunk h terepowych świadcz 
1 fakt, że pawet tak pewny zwyW 
, Schramseis zawodził, a sędzia z truden 
i tyJko podążał za biegiem piłki i weki 

tek tego uznał bramkę, która nie byt 
strzelona. •

Drużyny były równorzędne w obroni 
i pomocy, w napadzie przeważała na 
wet Hertha. I wynik remisowy bylb 
sprawiedliwy, gdyby nie fakt, że w Ra 
pidzic, jąk zwykle, odezwała się krt' 
mistrzowska i w ciągu ostatnich rm’W 
zdobył się na grę lepsza o klasę od gir. 
w ciągu ntiaiut siedemdziesięciu, Dwi< 
strzelone na finisz.ii bratnkL orzv sta 
nie 5:4, zadecydowały o zwycięstwie 
zapewniłyby je nawet gdyby unieważ 
nfć samobójczego gola Hewhy i anuio 
wać krzywdzącą decyzje sędziego. Dl 
Rąpidu bramki strzelił Kabttrek. We- 
se|y (z tych jedna piękna główką, co si 
świetnemu skrzydłowemu iuż danvn- 
nie udajo). Wesse|yk, Leul, samobójcza 
dla Herthy: Ruzdcka, Listopad. Skounp 
i Dietrich z karnego.

W innych spotkaniach W. A. C. nie 
spodziewanie uległ Fioridsdorfowi w sti 
sunku 0;j, a Nicholson, równie nieoczi 
kiwanie pokonał Sportkfub 1 :(k 
spotkaniu towarzyskiem Hakoah dozpa 
katastrofalnej porażki do Austrii v 

I stosunku 0:6. Hakoah zawiódł w linj 
i ataku, pomocy, obrony. Jedynie bram 

karz Oppenheim uchronił swa drużyn« 
: do dotkliwszej porażki. Może powró 
i Eisenhpfera, Schwartza i Worunan: 
Pomogą coś tej drużynie.

Wiekszem zainteresowaniem, niż me
cze piłkarskie cieszył sic międzypań
stwowy mecz pływacki Austria — Cze
chosłowacja. W wspaniałej pływalń 
„Dianabad" można było sobie gwizdai 
na dęszcz. a nadto pływacy austrjacc' 
chcieli dowieść cyframi swych ogrom
nych postępów. Dowód ten wypad' 
dość Mado. Być może, że reorezeilta- 

I cia Austrji wystaoila w niektórych kon- 
i kurepcjach (sztafeta pąń) z rezerwami, 

jednak i Czesi nie zawsze wysyłaJi <L 
• walki najlepszych ludzi. To też wynik 

48:41. nie jest znów tak niezaszczytnj 
: dla Czechów.
I Wszyscy niemal starzv zniaiiomi z 
i Warszawy wystąpili w barwachCzecho 

^owacji. Wzmocnieniem drużyny był 
| Antoś i Steiner. który specjalnie prze 

jechał z Paryża, nie zademonstrował ied 
I nak swej paryskiej klasy. To też szta

feta 4x200 w ypadła wręcz konwronńtu- 
jąęo. zwłaszcza, że. 3x100 mtr. Czesi 
wygrali łatwo. Niespodzianką byb 
przegraj»- tsk.jarkâ«; .cwskWi- Balas;: 
został pè^tfie pokônànv łrzez Staudin- 

-gera. Nesvadba.- pokrzyw\teon\- przez 
sędziów, przegrał do Svibka.

Mecz water-polo (Austria wygrała 
5:4). powinien był dać wemik remiso
wy. Czesi grali jak zwykle brutalnie, 
ale do przerwy znacznie przeważali, do
piero po zmianie pól Austriacy poważ
nie doszli do głosu i zdołali wyrównać 
nieznaczną przewagę Czechów. Najle
piej u Czechów grał Steiner. potem ko
lejno coraz gorzej — Schmucik, Krotz, 
Epsttłn aż do słabego Svehti i Tomas- 
ka (zastępującego Getreuera). U Au
striaków najlepszy Wondrowitz (zdo
bywca trzech bramek). Adler i Steibach 
(po jednej). Bramki dla Czechów zdo
byli Sehmuck i Steiner (po 2).

Wyniki zawodów pjvwackiclt były pal 
stępujące: sztafeta 3x100 mtr. — Cze
chosłowacja 3:14.2. Austria 3:15.6ï 
4x200 mtr. -- Austria 10:03ć. 2) Cze
chosłowacja 10:37 : 3x100 mtr. st. zmiei» 
nym — 1) Austria 3:42£. 2) Czećbo- 
słowacia 3:49.8: sztafeta pań: 3xl0O 
mtr. st. zm. — Czechosłowacja 4:35.4. 
2) Austria 4:35.6.

Publiczność wiedeńska, która entu
zjazmuje się teraz boksem zawodowy«» 
i jest nim obficie raczona, co nawet po
woduje coraz nowe wyłomy w szere
gach amatorów, jest jeszcze stanowcz-oi 
młoda i niedoświadczona. Dala tego d,» 
wód podczas ostatnich walk. Ulubie
niec Wiednia Steinbach spotkał się z 
Francuzem Screve. Austriak miał siłę 
atlety, Francuz zręczność artysty pie
ści. Austrjak młócił pięściami. Francuz 
się śpiiął z tych ataków. W czwartej 
rundzie Francuz został powalony imz 
ziemię. Sędzia i doktór stwierdzili ja
skrawy faul. A publiczność wygwizda
ła Screva, który z bólu ledwie się na no 
gach trzymał. Gwizdy należały się. ale 
Stert bach owi.

Błaho, doniedawna amator, zadebiu
tował doskonałe lako zawodowiec, bi
jąc na punkty wicemistrza Niemiec 
Reppela. Znokautowany przez Rana 
w pierwszej rundzie, beriińczyk Bolz. 
pokonał po dobre! technicznie walce 
Kreuscba. Oto ciekawsze wydarzeni';» 
wieczoru bokserskiego w cvrku Renta.*

w

Walk' międzynarodowe
bokserów polskich

bezon międzynarodowy boksu przed 
stawia się następująco: 6 stycznia w 
Poznaniu lub w Warszawie mecz Pol
ska — Njcmcy, w lutym mecz Polska 
—- Czechosłowacja w Pradze, w mar
cu mecz Polska — Austria w Wied
niu. w październiku Polska — Węgry 
w Budapeszcie i w grudniu 1930 roku 
meoz z Francją. Włochami lub Szwaj
carią. Pożal ent reprezentacja Polski 
weźmie udział w pełnym składzie w 
mistrzostwach Europy w dniach 4—8 
czerwca 1930 r. w Budapeszcie.

Dania zaproponowała P. Z. B. roze
granie w Rołscc kilku meczów. Per
traktacje dotyczą spotkań w Warsza
wie, Łodzi, Poznaniu i Katowicach. Za
wodnicy duńscy otrzymają po dwa do 
lary dżiannie i zwrot kosztów

Szejć ważpycli przyrzeczeń złożył 
na wąjnem zgromadzeniu P. Z. Bokser 
skięgo prezes p. Saloni. W ramy obie
canego programu wchodzą: obdziele
nie trenerem objazdowym wszystkich 
ośrodków pięściarskich, organizacja 
kurków instruktorskich, urządzenie na 
wiosnę specjalnego obozu ćwiczebne
go dla czołowych pięściarzy, udziele
nie pomocy przy nabywaniu spreęitu 
sportowego, ułożenie racjonalnego pla 
nu pracy wszystkich okręgów i utinzy- 
maflie kontaktu z potencjami między-' 
narodowemi Europy.

Świetne przemówienie prezesa d-ra 
Salpmego wywarło na słachaezaćUi 

1 potężne wrażenie. Natychmiast po po- 
wyższęm oświadczeniu Poznań wyco
fał swój wniosek o przeniesienie sie
dziby P. Z. B. do stolicy Wielkopołsfci. 

Pierwszy bokserski krok w Łodzi 
został naznaczony na dzień 29 grudniu 
r- b. i ggnomadżi na ringu tyftro pię
ściarzy no»iciusey.

г id M
--»tt

i
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Piłkarsfwo czeskie przy zielonym siole
Sukcesy dyplomacji na arenie międzynarodowej

PARYŻ — KOLONIA 5:3
Moment z meczu międzymiastowego rozegranego w stolicy Francji.

W ŚLADY GERBAULTA
udaje się młody Norweg Folgero, który chce na małym yachcie Roald 
Amundsen oplynąć kulę ziemską. Na zdjęciu widzimy wspomniany yacht 

w porcie Lyonu.

Praga. iv, listopadzie.
Niepowodzenie Slavii w finale puha- 

ru środkowo - europejskiego było ostał 
nią kroplą goryczy, którei pełny kie
lich wypić musieli w tym roku nasi są- 
siedzi Czesi. Ten niesmaczny napój wy 
wołał jednak przynajmniej .reakcje i kto 
vie. czy nie przyniesie uizdrowienie czes 
Jtiego piłkarstwa. które wpadlo w ciężką 
i przcwlękfą^ehorobc. Po początkowym 
lckccważepfu i późniejszej apatii zrozu 
miano wreszcie, że trzeba coś robić i po 
sumieimem zbadaniu wszystkich sym-

I ptomów. -wyrażono clicć poddania się 
I operacji, choćby najbardziej niebez- 
I piecztiej, byle Skuteczinei i dającej na

dzieję radykalnej poprawy. Słabość -na 
ostatnim szczeblu drabiny musialaby 
wieść w konsekwencji do — skoku w 
próżnie nieledwie. A tak źle z Czecha
mi przecież jeszcze nie jest, aby mieli 
stracić i wiarę, skoro odwykli już od 
nadziei.

Że rzeczywiście nie jest tak źle. świad 
czy choćby fakt zaproszenia reprezen
tacji państwowej do Hiszpanii i PortugaI

Między bramkami
Spotkanie międzypaństwowe Wło

chy — Portugalia rozegrane w Medio
lanie zapowiadało się wręcz sensacyj
nie, gdyż do 30 min. wynik brzmiał 
1:1, a gra była równorzędna. Zachęca
ni jednak przez 35.000 publiczność. Wio 
si stopniowo opanowali pole, młodzi 
gracze ataku nabrali pewności siebie 
i pięć kolejnych bramek przypieczęto
wało los Portugalii. W barwach Włoch 
grał internacjonał argentyński — Orsi, 
który strzelił 2 bramki. Bohaterem dnia 
był jednak Sallustro (3 bramki). Znany 
Baloncieri zadowolił się jednym punk
tem.

Niemcy, którzy bojkotują ciągle za
wodowe pilkarstwo środkowej Europy, 
a ostatnio nawet i na t. zw. gry dla na
uki, nie chcą pozwolić, twierdząc, że 
umieją tyle samo co zawodowcy, prze
konali się w ostatnich czasach na włas
nej skórze, że tak dobrze jeszcze nie 
jest. Przed paroma miesiącami Niemcy 
Południowe przegrały dotkliwie z Wę
grami, teraz chluba Berlina Iennis Bo
russia została wprost rozgromiona 
przez Slavic w stosunku 1:8. Czesi pro
wadzili już 2:0, zanim bcrlinczycy zdo
łali dotknąć piłkę, a potem ograniczyli 
się jedynie do obrony, to zresztą nie 
przeszkodziło napastnikom Slavii uzys
kać jeszcze pięć kolejnych bramek. 
1'eraz wreszcie jeden z nielicznych ata 
ków Berlina został uwieńczony sukce
sem, natychmiast jednak nowa bramka 
Slavii zatarła wrażenie.

Z innych wyników praskich zasługu
ją na wyróżnienie zwycięstwo Sparty 
nad Bratislava 7:2, D. F. C. nad Unio-; 
nem Żiżkov 6:2, a w mistrzostwie Bo
hemians nad Teplitzer S. K. 6:1 i Vik- 
torii nad Cechie Karlin 3:0.

Wysokie zwycięstwa święcili fawo
ryci w mistrzostwach węgierskich, Uj- 
pesti, która niedawno pokonała F. T. C. 
zwyciężyła Bastię w stosunku 6:1, 
Ferencvarosi — Nemzeti 7:2, Hungaria 
— Bocskay 5:2. W tabeli zmiany nic 
ma.

Spotkanie międzymiastowe Berlin — 
Göteborg zakończyło się nieznacznctn 
zwycięstwem Berlina w stosunku 3:2. 
Szwedzi wystąpili w składzie osłabio
nym, mimo to do przerwy byli prze
ciwnikiem bardzo niebezpiecznym i do 
piero po zmianie pól Niemcy zapewnili 
sobie zwycięstwo^ Poziom gry niski.

Derby piłkarstwa niemieckiego spot
kanie 1. F. C. Nürnberg — S. V. Fürth 
zakończyło się zwycięstwem 1. F. C. 
w stosunku 2:1. Tym razem mecz był 
spokojny i nie doszło do skandalicz
nych wykroczeń, które w czasie pierw
szego spotkania (1:1) rzuciły cień na 
dobre imię piłkarstwa niemieckiego. 
Mistrzostwo południowej Bawarjizdo
był Bayern (Monachium) bijąc S. V. 
1860 w stosunku 3:1.

Vienna bawi na tou.rnee po Wło
szech i pierwszy jej występ w Rzymie 
za kończył się dość niepomyślnie, Ro- 

ima pokonała drużynę austriacką 3:2

Iji i dojście obu tych meczów dó skutku, 
mimo wygórowanych żądań Czechosło
wacji i przydługich wskutek tego per- 
traktacyij. Dyplomaci sportowi w Częis 
kim Związku Piłki N-ożeei mają ostat
nio wogóle do zanotowania taka moc 
sukcesów, że pod tym względem przy
najmniej należy sic im bezapelacyjnie 
mistrzostwo środkowej Europy. Jako 
nieoczekiwane nastepsifwo choroby Hu
go. Meisla zdaje sic punkt ciężkości 
europejskiej polityki sportowej przesu
wać z Wiednia do Pragi.

Zaczęło się fo od wojny z Węgrami. 
Po znanym incydencie na meczu'Cze
chosłowacja — Węgry, gdy drużyna go 
ści -zeszła w Pradze z boiska na rozkaz 
wiceprezesa Związku d-ra Zsarttoczaya. 
doszło między związkami do poważnego f 
konfliktu. Czesi, których rycerskość 
pozwoliła na d-okoticzenie zawodów i I 
uchroniła Węgrów od międzynarodowe-1 
go blamaźiu, jakim- byłby walkover w j 
międzypaństwowym meczu, wchodzą- i 
cym w dodatku w ramy puharu europei 
skiego, posunęli się jeszcze dalej: 1) 
zdyskwalifikowali na trzy miesiące 
obrońcę Ho-jera za przewinienie, ciężkie 
wprawdzie, ale którego sędzia przypad
kiem nie widzńal i w rezultacie, wogóle 
nie odgwizdal (podczas gdv Węgrzy 
ukarali swego usuniętego z boiska gra
cza Turayia śmiesznie niska grzywna 
50 pen-gó): 2) oświadczyli gotowość wy 
rażenia ubolewania z powodu wtargnię
cia na boisko garstki publiczności. Żą- 
d'ali natomiia-st podobnej deklaracji ze 
strony Węgrów za z ciście drużyny z j 
boiska i ukaranie kierownika ehsoedy- ' 
cji, który drożynę odwołał, przyczepi z 
tego ostatniego warunku w końcu zre- i 
zygnowaii.

Trzy specjalnie w tym celu odbyte 
konferencje w Budapeszcie. Wiedniu i 
Pradze, nie dalv rezultatu. Węgrzy bo 
wiem bawili sic. primo w ciuciubabkę, 
twierdząc, że nieudało im sic wyerno- . . - .
•wać oficjalnego^, przedstawicieła.■ który |tCiUU do. dyspozycji,, ostateczną decy-

! Rezultat: pismo z Budapesztu. zgadza
jące się w zasadzie na wszystko. Odpo 
wiedź z Pragi: „Czekamy na FIFA, zre
sztą namyślimy sie jeszcze“ i — zniesie 
nie dyskwalifikacji Hojcra.

Nie ulega iuż zd-a.ie sic wątpliwości, 
że po takięi nauczce dojdzie do zgody 
jaknaj Wcześniej i nawet bez czwartej 
konferencji.

Drugi sukces, to zawody z Hiszpania 
i Portugalia. Chodziło tvm razem o oie 
niądze. Czesi targowali sic i tó nawet 
bardzo brzydko, ale stanowczo. Hisz
panie dodawali tysiące. Czesi opuszcza 
li korony. Koniec końców, nieoficjalni 
mistrzowie Europy i zwycięzcy Angli
ków za.placa Czechom na mecz 4.000 (!) 
dolarów i zgodzili sic n'a rewanż w Pra 
dze. co sie dotychczas nikomu nie uda
ło i co najciekawsze — za rewanż ten 
Hiszpanie dostaną dolarów tvlko trzy 
tysiące. W Barcelonie reprezentować 
będzie Czechosłowację koimbinacia Spar 
ty i Slavii, w Lizbonie sama Slavia. Ten 
drugi krok uważamy za dość ryzykow
ny, gdyż Czesi maja drziś wprawdzie je
szcze ciągle świetna reprezentacje, ale 
ani jednei drużyny klubowej, któraby 
ją mogła g-odhiie zastąpić zagranicą. Ze
społy ich są ogromnie nierówne. Obok 
prawdziwych talentów graia w nich 
wprost dyletanci i tu. być może, szukać 
należy wyjścia i źródeł podstawowych 
wspomnianej wyżej choroby.

Wracamy jednak do dyplomacji. Mi
strzostwa piłkarskie świata w Monte
video miały i maia leszcze ciągle, jak 
wiadomo, poród bardzo ciężki. Nikt 
nie chciat jechać i twarde słówko „nie“ 
padło równocześnie prawic z wszyst
kich stron Europy, raniąc boleśnie 
sportowe serca sympatycznych Urug- 
wajczyków, którzy zresżtą naprawdę 
na to nie zasłużyli. Sytuacja zdawała 
się już beznadziejna. I oto Sparta po
staw la Związkowi czeskiemu swój

KANADYJCZYK DR. WATSON 
twórca potęgi hokeju austriackiego, którego był kilkuletnim tr&eretr), 
przybył ponownie do Wiednia i zajął się daiszcm ćwiczeniem drużyny WEV,

Spartą poszły Vienna w Wiedniu i-Huin ' 
garia w Budapeszcie.

Związek austriacki propozycję Vien- 1 
ny odrzucił, p. Fischer przyrzckl jed-! 
nak pono w Budapeszcie specjalnemu 
pełnomocnikowi Urugwaju posłowi 
Buero, że Węgrzy przyjadą napewno.

Nie wietn wprawdzie co powiedział 
p. Fischer p. Buero na ucho i jak dalece 
byt do tego uprawniony, ale jeśli doj
dzie wogóle do wyjazdu trójki środ
kowoeuropejskich potentatów piłkar
skich za Ocean, to największą zasługę 
będą w tern mieli Czesi, za których 
inicjatywą odbędzie się w najkrótszym 
czasie w Pradze konferencja trzech

wspomnianych państw z p. Buero- Po
nieważ zaś ten ostatni wyposażony 
Jest nietylko w pełnomocnictwa. ■ ale i 
w potężnych rdzmlarow książeczkę 
czekową, jest bardzo możliwe, że świę 
ta trójca krzyknie teraz równie zgod
nie „tak“, jak przedtem powiedziała 
„nic“. Panowie Meisl, Fischer i Sciiei- 
nost pojada bowiem dla dobra sportu 
swych krajów chętnie nawet w tak u- 
ciążliwą podróż jak do Ameryki. Przy 
tej sposobności zresztą, można będzie 
świetnie urządzić po drodze kilka bar
dzo ważnych konfcrcncyj.

J. Roha.

dirużynę odwołał z boiska, secumdio—żą
danego ubolewania nie chcieli wyrazić. 
Pożegnano ich wiec w Pradze bardzo 

[ grzecznie — i nanis-.wo list do PIPA.

zcę uzależniając jedynie od zawarcia 
korzystnego kontraktu, gwarantujące
go jej amerykańskie tournee po skoń
czeniu mistrzostw świata. W ślad za

I

Paolino znów pokonany

«

Każdy Sportowiec

i

LIDER 1-EJ LIGI AUSTR.IACK1EJ
Piłkarze wiedeńskiej Admiry prowadzą znowu w mistrzostwach Ligi. Drugi 
od prawej strony stoi król strzelców słynny Schall — lewy łącznik napadu, 

najlepszej zresztą linii drużyny.

wie o tem 
że wieczne 

pióro
WflTERnnMfl

jest najlepsze

złote stalówki i
Wykonujemy wszelkie naprawy.

Polecamy 
zapasowe 
atrament,
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Największą sensację bokserską ostał 
nich dni jest bez wątpienia' porażka, ja
ką pomiósl Paolino od mało znanego 
boksera Tttffy Griffitha. Najpoważniej
szym sukcesem Grittirha, było dotąd 
zwycięstwo nad Niemcem Hayrnan- 
nem. To też Paolino, odpoczywający 
od czasu porażki ze Sclwnelitigietn. byt 
wysokim faworytem. zwłaszcza, że 
Griffith był o parę kgr. lżejszy. Tym
czasem forma, w której wystąpił bok
ser amerykański byta wprost nadizwy 
czajna. Wykazał on w pierwszych run
dach ogromną silę ciosu i doskonały 
atak, w następnych starciach świetną 
defenzywę, która unieszkodliwiła zu
pełnie przycięcie ataki ..drwala bas
kijskiego“. Zwycięstwo na punkty Grif 
fitlia nie ulegało wątpliwości. Tego sa
mego wieczoru dwaj bokserzy nie
mieccy święcili triumfy. Domgörgen 
znokautował Hultgrena, a Muller — 
Rugiirrcłla.

Olbrzym Camera jest nietylko świct 
nyin bokserem, ale ma i zdolności ak
torskie. Ostatnio na życzenie ks. Walii 
odegra! on w Londynie doskonalą pan 
totninę, walcząc kolejno z pięcioma 
bokserami. Jednym z jego przeciwni
ków był bokser wagi muszej, drugim 
amatorski mistrz Ainglji z r. 1914. 
Świadczy to wymownie o poziomie 
walk. Ale widowisko było naprawdę 
zabawne.

Jack Fields mistrz świata wagi pót- 
średniej znokautował w drugiej run-

dzie swego ćfinlłcngera Mahona. Sę
dzią spotkania J>yl Jack Dcmsey.

Mistrz Europy Pierre Charles poko-ł 
nal w Brukseli Duńczyka Peterscna w: 
drugiej ru'ndizie'przcz nokaut.

Maxie Rosenbloom uważany za naj
lepszego pięściarza wagi półciężkiej, 
przegrał na punkty do Jimmy Slatte- 
ryego. v

Coraz więcej tytułów bokserskich 
przechodzi w ręce Hiszpanii. W walce 
o tytuł mistrza Europy w. piórkowej 
pokona! ostatnio w Barcelonie Girones 
mistrza Larsena (Danja) pewnie na 
punkty. Meczowi przyglądało się 
40.000 widzów. Girones by! zdecydowa 
nie lepszy od Duńczyka.

Lista najlepszych tennisistów Węgier 
została ustalona w sposób następują
cy: 1) Kchrling. 2) Takacs. 3) Bano, 4) 
Kirchmayer, 5) K/cpuska, 6) Jacobi, 7) 
Aschner. Panic: 1) Schroeder, 2) Baum 
garten, 3) Baittrock, 4) Paksy, 5) Soos, 
6) Lates Csilla.

Szwecja pokonała Danję w meczu 
tennisowym w stosunku 3:2. OestberS 
wygra! obydwa single, bijąc Henrik- 
sena i Ulricha. Najsłabszym graczem 
był Szwed Thoren.

Świetny pingpongista 
Glancz wygrał turniej w 
iąc w finale Nidkolsburga

węgierski
Berlinie, bi*  
w trzech se

1

tach. Również gra podwójna zakoń
czyła się zwycięstwem Węgrów Gl; 
cza j Kirkosara.

NA RINGU W CYRKU RENZA
Wiedeńskie pięściarstwo miało znowu niemiłą sensację z powodu dyskwali
fikacji swego ulubieńca Steinbacha, który na meczu z Francuzem bcrece 

uderzył go niżej pasa.
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